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Londyn 


o mowie Mussoliniego 


Przemówienia Muszoliniego nao- 
göl nie wywołało w Londynie wra- 
żenia ujemnego. Dzienniki angiel- 
skie z „Times'em'* na czele stwier 
drają, że Duca nia wysunął wobec 
Francji żądań, które zmusiły by 
rząd francuski do odpowiedzi cal- 
kowicie negatywnej. Propozycje 
wysunięte przez Mussoliniego są 
tego rodzaju, łe rząd francuski 
mógihy ohecnia wszcząć z rządem 
włoskim dyskusję. (PAT). 


Pomoc Meksyku 
dia Chile 


Meksyk ofiarował Republice 
Chile celem dopomożenia jej w 
ciężkiej sytuacji, wytworzonej 6 
statnimi  katastralalnymi trzęsie- 
mlami, 4.500 ton ropy naliowej. 


Trzesienie ziemi 
w Australii 


W szeregu miast położonych na 
północny zachód od Adelaldy w 
Australii odczuto silne trzęsienie 


ziemi. Wiele gmachów zarysowa- 
ła slę, jednakże ogólne szkady— 
według dotychczasowych danych, 
al 


naczne. 
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Zerwane rokowania między Madrytem i Burgosem 


Madryt "e skapitulował 


Faszyści podjęli ofenzywą w Andaluzji 


Agencja Stefan donosi z Bur. 
gos: rokowania pomiędzy Rządem 
generała Franco, a madrycką Ra- 
dą Obrony Narodowej, zostały zer 
wane 2 powodu niemożliwych do 
przyłęcia warunków  repuhFkan. 
W ostatniej chwil władze faszy- 
stowskie zażądały od przewódców 
madryckich dowodu dobrej woll 
1 niezwłocznego przekazania gen. 
Franca lotnictwa, ale wobec mie- 
uwzględnienia tego żądania, ge 
nerał Franco przerwał rokowan'a, 
zawładamiając o rozpoczęciu ofen 
zywy. 

Agencja faszystowska jest wy- 
raźnie zadowolona z zerwania ro- 
kowañ. Podaje ona, że przema- 
wiają obecme działa, które jedynie 
mogą zakończyć walkę w sposób 
logiczny. 

JAKIE BYŁY WARUNKI 
RADY OBRONY MADRYTU. 
Agencja Havasa donosi, i} we- 

dług (nformacji władz madryc- 
kich Rada Obrony Narodowej ña- 
wiązała z rządem w Burgos rako- 


Zamach w Tyberiadzie 


Terror w Palestynie trwa 


Nieznani sprawcy tsllowali do- 
konać zamachu  rewolwerowego 
na brytyjskiego dowódcę okrępu 
"Tyberlady w Palestynie. Strzały 
chybiły. Władze wojskowe zarzą- 
dziły w całym mieście rewizje, a- 
resziowały 20 Arabów I wydały 
zakaz wydalania slę z mieszkań. 
Podczas akcj; wojskowej w okre 
gach Haifa | Samaria, przeprowa- 
dzonej przez piechotę brytyjską 
przy współudziale lotnictwa, ArE- 
sztowano 59 Arabów, 


N 
.. 


wanja na następujących podsia- 
wach: rząd gen. Franca uszanuje 
n/enaruszalność terytoria!ną H sz- 
panil. Osoby cywilne, zarówno jak 
ł wojskowi, którzy brali udziai w 


walkach, nie będą podlegały re- 
presjom. Wszelkie ewentualne WY 
kroczenia będą sadzone 
zwykle tryhunały. Będzie przyzna- 
ny okres przynajmniej 23-c:u de. 


Ameryka buduje 2-gi kanał 


łączący Atlantyk z Pacyfikiem 


ZA ży 


PZ===IIMELNNTY 


przez ją opuścić. 


Z wizyty Prezydenta Lebruna 
w Anglii 


Projektowany kanał lączący Atlantyk z Pacyfikiem poprzez Nika- 
Przewódczyni arabskiej organi- |raguę ma hyć wedug fachowej prasy amerykańskiej na najlepszej 
zacji kobiet w Haifle Nassan, któ- | drodze do realizacji, Budowa kanaly obfczona jest na 7 lat, koszty 
rej mąż, wydawca dziennika arab- | zaš wynieść mają 10 mil doi. Trasa kanału ma przebiegać m'ędzy 
skiego „Al Karmel", został uwię- | Greytown a rzeką San Carlos, rzeką San Juan koto Ochoa, gdzie 
złony na podstawie ustawy o sta- | zbudowana zostan e śluza wyrównująca poziom tel części kanału, do 
nie wyjątkowym, osadzona zostala |poz'omy jeziora Nikaragua. Od Strony Pacyfiku śluzy będą regulo- 
w obozie koncentracyjnym w Be-|wały poziom kana'u kończącego s'ę w Brito, na wybrzeżu Pacyfiku 
tleem, gdzie ma jakoby przebywać | Nadm'enfć należy, że preliminowany koszt budowy kana'u jest zna- 
S miesiące. Organizacja kobiet wicznłe wyższy od kosztów budowy Kana'u Panamsitlego, wynoszą- 
Jerozolimie wysłała protest do któ | cych 50 mil dol. plus, 30 mll, doł na hudowę dodatkowych śluz. 
la Ibn Sauda i przewodniczącej| Nasza mapa ilustruje projekt nowego kanalu, który poważnie od- 
światowej organizacji arabskich cląży Kanał Panamski. 


a Kłajpeda pod butem niemieckim 


Zarządzeniem wladz niemieckich zostały zawieszone wszystkie 
stowarzyszenia i organizacje litewskie w Kiajpedzie. Niemcy zapro- 
ponowali Litwinom kłajpedzkim utworzenie jednej organizacji 1- 
tewskiej, której zostanie przeznaczony majątek zawieszonych orga- 
mszacyj. 

Jednocześnie z zawieszeniem organizacyj litewskich w Kiajpedzie 
zostala zlikwidowana 1 tamtejsza prasa litewska. Od 25 marca nie 


ukazuje się tam już żaden dziennik litewski 


Wybory w Kolumbii | 


Komunikują z Bogoty, że w wy- 
horach uzupełniających do kan- 
gresu narodowego w Kolumbii 
głosowało ogółem 850.000 chywa- 
teli, z których 500.000 oddało glo- 
sy na kandydatów stronnictwa li- 
beralnego, a 350.0000 na kandy- 
datów partii konserwatywnej. W 
wyniku przeprowadzanych wybo- 
rów uzupeħiejęcych, skład kon- 
grema  naradowego Kolumbii 
przedstawia się obecnie następn- 
jaco: izba poselska: 75 portów 


e miejskiej Londynu na cześć Prezydenta|| partii liberalnej i 43 partii kon- 
Tebruna. 


serwatywnej. Senat: 38 senatorów 


stronnictwa liberalnego i 19 par: 
tli konserwalywnej. . 


Harcerz polski W. Wagner, — 
który od sześciu zgórą lat podró- 
żuje w żagłowcu naokolo świata 
opuścił 15 marca Port-Said, uda- 
jąc się do Gdyni. Jednak w drodze 
podczas dość silnej burzy pękl mu 
przy pokladzie grot „. maszt, zmu- 
szając ga 
Saidu. 


do powrotu do Porte 


pozwalający na wyjazd z Hiszpa* 
nH osobom, które będą chciały 
"Tymczasem Rzsd w 
Burgos, który zresztą sam posta- 
wit większość tych warunków — 
nagle zerwał rokowania, 


OFENSYWA FASZYSTÓW 
W ANDALUZJI. 


Komunikat urzędowy armij re- 
publikańskiej z niedzieli potwier- 
dza fakt rozpoczęcie przez wojska | 
gen. Franco ofensywy na froncie 
Andaluzji na odcinku Kordoby. | 


Wedlug ostatnich doniesień fa- 
szystów rozpoczęta ofensywa kie 
rowana przez dowódcę armii po- 
łudniowej gen. Queipo del Llano, 
rozwija się pomyślnie. Oddziały 
faszystowskie posuwają się wciąż 
naprzód, napotykając na bardzo 
nieznaczny opór. Wojska genera- 
la Franca znajdują mię -w odleglo 
ści 45 km, od głównego miasta 
prowincji Jaen, które przez woj- 
ska republikańskie zamiemione zo | 
stało w ważny punkt siralegicz- 
ny. 


gr. 


ala | zasfarowanie pracy buzpłatnia 


LA milionów Hz 


żyje obecnie 
na kuli ziemskiej 


Nie ma nie najbardziej płyn- 
nego od liczby mieszkańców 
globu ziemskiego. Ostatni raz 
zbudano gruntownie liczbę mie- 
szkańców Ziemi w raku 1937. 
Badania przeprowadził instytut 
demograficzny Ligi Narodów. 
Statystyka ta wykazuje, aż da 
odwolania, 2 milierdy 134 mi- 
Lony istot ludzkich, ca stanou 
wzrost o 18 milionów w stositn= 
ku do poprzedniego roku. 

Zgórą połowa ludzi zamiesa- 
kuje Azję, a mian. 375 milio- 
nów w Indiach, 450 miln. w 
Chinach į 72 miln. w Japonii 

Europa posiada tylko 397 mi- 
lionów mieszkańców, Stany Zje- 
dnoczone Am. Półn, 131 miln. 
r Ameryka Południowa 90 mi- 
lionów. 


Wybuch w samolocie 


W Oklahoma — City na lotnl- 
sku miejscowym wydarzyła się 
katastrofa lotnicza. Samolot pasa- 
żerski, udający się do Chlcago— 
wkrótce po starcie spadł na zie- 
mię, przy czym nastąpił wybuch. 
8 osób zostało zabitych, w tej M- 
czbie 7 pasażerów, a 4 odniosły 
ciężkie rany. 


Międzynarodowe portzoniecie opla 


pod znakiem zapytania 


Zainteresowane koła angielskie 
spodziewają się, że ostatnie zmia- 
ny polityczne w Europie érodko- 
wej i naprężenie stosunków an- 
cielęko - miemieckich spowodują 
zerwanie rozmów, kióre ag pro- 
wadzone w sprawie wprowadze- 
Jia w życie niedawno minslizo- 
wanego układu węglowego an- 
nielrka - niemieckiego. W Londy- 
vie sądzą, że Hitler zdecyduje się 
erwać in układ, jako odwet prze- 
"iwko presji gospodarczej, którą 
Anglia ma zamiar obecnie wy- 
wrzeć ne Niemcy. 

Nicktóre kopalnie węglowe w 
północnej Anglii zdołały jednak 
w ub. tygodnin otrzymać większe 
zamówienia na dostawę węgla dla 


kolei krajów Skandynawskich. 
Największe zamówienie otrzyma- 
ły kopalnie w Narthumberland 
i Durham; zamówienie to zosta- 
ło udzielone przez rząd szwedzki 
i opiewa na 135 tys. ton. 

Rozmowy węglowe pomiędzy 
przedstawicielami właścicieli ko- 
palń W. Brytanii a przemysław. 
cami polskimi prowadzone są na- 
del. Dotychczas zainteresowane 
strony nie zdołały jeszcze uzgo- 
dnić wszystkich sprzw spornych, 
snodziewują sę jednak, że Toz- 
mowy te daprowadzą da pozy- 
tywnego wyniku i nmowa wegla- 
wa polska - angielska zostanie 
znów przedłużona. (PAT.). 
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„Murem piersi robotniców osłonimy Polskę 


przed najazdem faszyzmu“ 


— stwierdziła Konferencja Swiata Pra.y Warsziwy 


W niedzielę o godz, B rano wiel 
ka Bala teatru na Karowej wypeł- 
nia się szczelnie przybyłymi na 
Konierencję świata Pracy delega- 
tamy dzielnic partyjnych PPS., od 
dzłałów warszawskich klas. zwią- 
zków zawodowych, oraz poszcze- 
gólnych fabryk, zakiadów 1 innych 
warsztatów pracy. Przybyli rów- 
nież przedstawiciele Wydziatów i 
Sekcyj PPS, Klubu Demokratycz- 
nego, Oraz sprawozdawcy prasy 
Biolecznej. 

Koniereucję otworzył tow. TO- 
MASZ ARCISZEWSKI, podkreśla. 
jąc, iż pierwotnie miala ona na 
celu omówienie innych zagadnień 
związanych z Bytuscją w samo- 
rządzie. Jednak wydarzenia a ska 
li światowej, które zaszły w ciągu 
ostatnich tygodni, posławily na 
perwszym planie przed klasą %w 
botn.czą, I to w sposób naglący, 
sprawę  majbardziej żywotnych 
dla państwa, zagadnień obrony 
calaści | niepodlegioścj kraju wo- 
bec ewentualnych zakusów z ze- 
wnątrz, 

Tow. Arciszewski w przemówie 
aly swym określił rolę klasy robot 
nczej Polski w dziejach walk © 
weisde | poige kraju. Wyśkorył 
waurystiię krrywóy, hie — wok. 
mian za poświęcenie ù bohater- 
stao = spadły ea irh, bió; 
skrwawili sę w wais a waż 
Okerrzy 


Referat o sytuacji aeoea 


glosi] tow. Z, Zaremba. Omów:w. 
szy zaborcze posunięcia hitleryz- 
mu, stwerdził on, że klasa robot- 
nicza Polski zgodnie ze swymi 
tradycjami walki o Niepodleg'ość 
stanie murem w obronie granie I 
wolności, wraz z masami chłopski 
mi. 

Tow. Zaremba zakończył swe 
przemówien:e odczytaniem rezalu 
cji, która pod koniec konferencji 
zostala jednomyślnie | entuzjasty- 
cznie uchwalona. 


każdy atak na wolność i miepadie- 
glość Polski. 

Imien em związków przemawia. 
li 1 składati deklaracje tow. Gru- 
szka (metalowcy), Packan (Z, Z. 
K), Gajewski (uzyteczność pub) - 
czna), Kamiński (spożywczy), Wo 
dzyński (budowlan.j, Przetacznik 
(chemiczni), Cymmerman  (tran- 
sporiawcyj, Gajewski Stan. (skó- 
ezani), Skrzyński (drukarze), Ko- 
brzyński (Wvdz, Modz, PPS), 
Raabe (Młodzież akadem.cka P. 
P. S), Himlowa (Wydz. kobiecy), 
Brzeziński (rzem eślnicy), dr. Ła- 


zowski (Sekcja Prac. Umysiowych | 


P. P. 5) 


REZOLUCJA 
POLITYCZNA. 


E robotnicza Polaki dumna ze! 
mas) Maioryninej soli pieime ralk! 


+ paigh gowa pa w kad. 
dej chwili murem szych głersi o- 


slonić Polikę pręed najazdem nie- | czali). 


przyjacteliktm. W pelni gotowości| 
da każdej ofiary, której loa dałajów 
*ymagalby od nar dla obrony wol- 
nodci, stwierdzamy, ta każda targ- 
nięcie sią na całość siem Rzplilej 4 
praw gwarantujących pełnię awaba 
dy wapółzycia Polski u inym: nara. 
dama musi sposkać się s jedną tylka 
odpowiedzią: chwycenicm za broń. 
Zaborczy tmparlatitm miemizoki 
ruta cy Popy i ap tma eg 
wam skały mam naka mę « 
naszych granie. Awiat stangi wobec 
rozkielznanej bestii zaborów. W tej 
atmosjerzs cynicznego gwau, usta 
wicznego saskaktwania 4 modowa: 
nia upatrzonych ojiar, Polska mus 


nych i swobodnego zrzeszanią się 


przeciw reprezjom 
akcji Z. P. Z. Z. na 
sztatów pracy 


"ea. podkreślając, ze te waż- 
ka powiedczenia, jake pady na 
kon.erencji, nie powinny 
bez wplywu na bieg wypadków. | 


Druga rezoluzła dotyczyła spraw 
Samorządu, uhezgieczeń Spoiecz- 


protestowa!a 


1 dywersyjnej 
ierenia war- 


robotników, oraz 


Konferencję zamknął tow. Arci- 


zostać 


Odápewaniem „Czerwonego 


biega ona jednak od stanowiska 
CKW PPS i Komisji Centralnej 


Sztandaru“ j „Międzynarodówki“ 


mię Uczyć w katdej chiii a mosi- 
konierencię zasończono. 


"wośchą narauosnia jej przew najaśdź 
co wojny. 

(Peinego tekstu rezolucji nie je- 
steżdmy w stane podać z t zw. 
„względów niezależnych”. Nle od- 


Zaw. Zaw, które na naszych -ał 
mach podawallśmy lub  stresz- 


miany w ustroju sadownictwa 


Fada Ministrów w dniu 24 b. 
= prhe worki sey © 
Daane niskięyk prreyisrw pre 
wa o ustroju sądów fowareó%. 
nych. Z pośród zmlan, zawartych 
= poepie Pee zasługu- 
j sa poiria 

1] przekazanie zgromadzeniom 
ogólnym wszysikich sędzlów da- 
nego 4%wów wyboru skladu sądzą- 
cego, który powołany jest do wy 
dawania orzeczeń co do przenie: 
sienia sędziego dla dobra lub w 
Interese wymiaru sprawiedilwaś. 


1S w stan spoczynku, bądź na in" 
ne 
I 


miejsce służbowe, (Obecnie 
skład sądzący wyznaczają władze 
administracyjnej. 

2) dopuszczenie odwołania od 
orzeczenia, co do przeniesienia sę 
dziego, przy czym adwolanie ta 


Z koe referat o Bytuacji klasy | rozpoznaje Sąd Najwyższy w skła 
robotniczej w dziedzinie polityki | dzie 5 sędziów, również wyblera- 


wewnętrznej wygłosi im, Kom 
Centr. Zw. Zaw, tow. Zdanowski, 
omawiając sprawę  amorządu, 
oraz aktualny stan walki ọ samo- 
rząd nbezpieczalm | prawo swo- 
bodnej koalicji robotników. 

Tow. Zdanowski zgiosi rezolu- 
cję, prołestującą przeciwko razbi- 
lantu tdasoweqo ruchu zawodowe 
go przez Z P. Z. Z oraz doma- 
galącą sę samórządu w tubezpie- 
czeniach spoiecznych. 

Imieniem Klubu Demokratyczne 


W obawie przed napastnikiem 


wyrzekają się obrońców 


PAT donasi z Berna 

W związku z oświadczeniem 
angielsko ~ francuskim w sprawie 
eweninalności agresii przeca BA 
gil, Holandil lub Szwajcarii, poda 
Lreślą się tutaj, że zobowiązania 


ga przemawiał ob. pik. Grzędziń | "gli | Francji nie mogą w ni- 


Ski który wyraz pe!ną soldar- j°%Y™ zmienie polityki 


ność z skclą P. P. S$. i Siron. Lu- 
dowego i zgłaszając odpowiednią 
deklarację. 

Tow. Alier mówił Im, Kraj, Rady 
Zawodowej I Bundu, 
ie żydowsk'e masy robotnicze ata 
ną bez zastrzeżeń, nie bacząc na 
ofiary, do szeregów, aby odeprzeć 


deklarując | 


szwajcar 
skiej. która w dalszym clągu prze 
strzegać będzie zasady écislej ne- 
utralnośc| i nieprzyłączenia się da 
żadnych bloków. 


W związku z deklaracją tą 
„Neue Zuericher Zig.” pisze, że 
Szwajcaria przyjmuje do wlado- 
mości oświadczenie francusko. 


Wśród czasopism 


„Sygnały” (Lwów, Nr. 65, 15.111 
1939 r.). Najnowszy numer „Sy- 
gnałów* przynosi artykuły: IF. 
Erlicha — „Brzozowski a Socja: 
lizm“, Z. Jarosza— „Parasol i bu- 
for“ (x zagadnień polskiej poli- 
tyki zagranicznej), J. Śpiewaka — 
„Rozmowa » Adamem Ważykiem*, 
B. Dudzińskiego — „Poezja Szy- 
mańskiego", J. Dagysa — „Lile: 
tura litewak. Polsce i 
W dziale poezji — wiersze E. Szem 
plińskiaj - Sobolewskiaj i przekła. 
dy a antorów litewskich. Poza 
tym — rubryki aprawaadawcze, 
aktnalności, korespondencja. 

.» 


e 

„Wiry” (Warszawa, Nr. 3, 15.111 
1939 r). Trzeci numer dobrze 
rozwijającego się dwutygodnika 
zawiera m. in. następnjęce puhli- 
kacje: J. Raduskiego — „Sprawy 
niepokojsce* (problemy kolonial- 
ue Polski) WL Lanekicgo — 
„Polska dyskusja a watykańska 
rzeczywiatość”; J. K. Wendega — 
tycznego wyzwolenia“ 
i E. Szemplińskiej. 
) 1 Art. Prędskiego — 
„Wrażenia ae zjazdu piszrzy pal- 
skich na Zaolziu“ — i w . in. 
W dziale po-zji wiersze Wi 
Słobodnika, J. K. W'eintraubo, St 
Tona. Działy sprawozdawcze, fo: 


tomontaże, karykatury i rysunki 
uzupełniają bardzo żywą i aktual- 
ną całość. 

* 


„Wymiary“ (Łódź, Nr. 9, ma- 
riee 1939 r.), Spośród obfitej tre- 
-i nowego *umeru „Wymiarów* 
wymienimy: St Helsztyńskiego — 
„Przyhyszewski jako  kierawnik 
literacki „Lektora", W. Pałczyń. 
ahaj „Pamięci M. Karłowicza”, 
M. Jastruna — „U poetów", J- 
Barta — „Sen o mowie“. W dzia. 
le poetyckim m. in. nowe wiersze 
Kaa. Wierzyńskiego. Poza tym — 
dr'ały recenzyjne, przegląd życia 
kulturalnego, reprodnkcje rzeź. 
by polskiej i t p. 

b. d 


Węgierska agencja telegraficz- 
na ogłasza następujący komunikat 
oficjalny: 

Słowackie samoloty wojskowe 
dokonały w dniach 23 i 24 mar- 
ca ataków na gininy Ungwar, 
Ulcas, Revhedy, Nagy Bebezna, 
Tiba, Szobrano, Alsohalas | Pa: 
locz oraz na miasto Ungwar. — 
Stwierdzenie szkód,  wyrządzo* 


nych przez zgromadzenie ogólne. 
(Obecnie nie ma odwołania); 

3] rozszerzenie wewnętrznego 
samorządu sędziowskiego przez 
wprowadzenie do kolegiów admi 
nistracyjnych większości sędziów 
pochodzących z wyboru przez 
zgromadzenie ogólne; 


4) stabilizacja klerowników są- 
dów grodzkich przez uzależnienie 
ich odwolywania od uprzedniej 
zgody kolegium administracyjne. 
go Sądu Apelacyjnego; 

5) zrównanie slużbowe sędziów 
śledczych z sędziami Sądów Okrę 
gowych, a sędziów śledczych do 
spraw wyjątkowego znaczenia — 
2 sędziami Sądów Apelacyjnych; 

6] dopuszczenie odwołań od o- 
rzeczeń dyscyplinarnych bez 
względu na rodzaj wymierzonej 
kary, (Obecnle nie ma odwolania 
od kar upomnienia | nagany). 


Podpuikownik Antoni Jabłoński 
„zdzisław”, jeden z  najdzielniej- 
szych polskich kawalerzystów, naj- 
mlodszy wiekiem żołniera „Stódem- 
ki“ z plerwszych dni sierpnia 1014, 
oficer pierwszego pułku ułanów Be- 
lny. więzień Bentaminowa, organi- 
zatar 1 dowódca 11 pulku ułanów Le 
mionawych w czenia wojny, kawaler 
Krzyża Virtuti Militari — urodził 
% w Umarzawis. ziem! nandomier- 
wklej 13 czerwca 1898 roku. 

Brt członkiem „Zarzewia”, strzel- 
cem 1 wiernym żolnierzem Józefa 
Piłsudakiego, wybitnie uzdolnionym 


oficerem zrtabu, 

Zginął od kuli wroga w 24 raku 
tycia, 12 października 1920 r. pod 
Nową Sleniawką nad Bohem, w je. 
dnej z ostatnich walk polnkiej woj- 
ny. gdy ozobidcia dowodził w pierw 
szej lnii 11 pułklam ułanów Legio- 
nowych. 


angielskie w przekonaniu, że jej 
ściśle neutralne stanowisko pozo- 
stanie nienaruszone. Szwajcaria 
nie ponosi odpowiedzialności(H 
za to, ca dwa państwa postano- 
wiły na wypadek hipotetycznego 
napadu trzeciego pańsiwa na nią. 
Zobowiązania ie nie mogą zwalnić 
Szwajcari z jej wielkiej odpowie 
dzialnaści za wydane wszystkich 
zarządzeń wojskowych, koniecz. 
nych dla obrony jej neutralności, 
a na wypadek naruszenia iejże 
zwolnić ją z obrony wszelkimi 
slłami neutralności | niezależności 
kraju, przeciwko wszelkiemu na. 
pastnikowi, 


„O bez obalnych 


i ich dziec." 


Qnegdaj w calym kraju odbyła się 
zbiórka na „Dar wielkanocny dla 
bezrobotnych i ich dzieci”, która po 
trwa do dnia 2 kwietnia b. r. 

Z dotychczanowych meldunków— 
które napływają do „Ogólnopolskie- 
go Obywatalskiego Komitetu Zimo- 
wej Pomocy Bezrobotnym“ wynika, 
ża wszędzie zbiórka zpotkala sip z 
żywym | serdecznym oddźwiękiem 
s strony ludności, która pragnąc 
ulżyć nieda bezrobotnych i ich 
dzieci, pozpienzyła tłumnie do punk 
tów zblórkowych, składając do pu- 
azek oflary. 


W tym bohatarakim czynie prze- 
jawiła się po raz ostatni w Jego ży- 
clu pełnyin poświęcenia, cechujące 
Ga stale męstwo 

Wierni towarzysza broni powzięli 
decyzję postawienie Mu pomnika w 
25 rocznicę odrodzenia polskiej Ka- 
waleril 

Niech Jego postać, uwieczniona 
Tranitem ! brązem, stanie w atoli- 
cy zlemi sandomierskiej, której stał 
alẹ chlubą, 

Do urzeczywistnienia tego zamta- | 
ru, wzywamy ludność ziemi sando- 
mierakiej, która go wydała oras 
wszystkich polskich kawalerzystów, 
Przyjaciój, kolegów podkomendnych 
l tych wszystkich, dla których dro- 
gi jest symbol tradycji polskiej ka- 
walerii, 

Niech pomnik ten będzie trwałym 


Nowa lawinal.. 


Przemówienie P. 


Prezydenta R. P. 


na twarde wystawy wszechświałowej 


Z okazji tegorocznej wystawy | 
wazechświatowej w New Torku, 
Palskie Radio w dniu 26 marca o 
godz. 19.30 do 20-ej transmitowa- 
ło do Ameryki specjalną audycję, 
podczas krórej Pan Prezydent Rze 
czypospolitej, prof. Ignacy Mościc- 
ki wygiosił następujugce przemó- 
wienia: 

„W imieniu narodu polskiego 
przesyłam najserdeczniejsze poa- 
zdrowienia Prezydentowi ł wszy- 
stkim obywatelom Stanow Zjed- 
noczonych, a w szczególności mi- 
lonowym rzeszom rodaków, któ- 
rzy na gościnnej ziemi Waszymg- 
tona kontynuują tradycję brater- 


nych przez ataki, jest w toku. 
Jeden z samolotów słowackich 
został zestrzelony ogniem karabi. 
nu maszynowego | aplonął wraz 
z załogą, Bkladającą się z dwóch 
osób. Z trzech samolotów, doko- 
nujących ałaków w dniu 24 mar- 
ca jeden został zestrzelony przez 
myśliwskie samoloty węgierskie, 
podczas gdy drugi zmuszony za- 


znaklem czci dla dzielnego ułana 
polskiego, dia Jega mocnego charak 
teru, zaciętości w dążeniu da celu, 
hartu w niepowodzeniach—a nade- 
wszystko dle wielkiego umiłowania 
Ojczyzny. 

Komitet Budowy Pomnika 

Pplk. Antoniego Jabłońskiego 

Å. 

Pieniadza prozimy wpłacać na kon 
ta PKO. Nr, 22.603, Koło 1p. uł. 
Leg. Pol. R-k Komitetu Budowy 
Pomnika Ppłk. Antoniego Jabłoń- 
skiego. Adres: Warszawa, ul, Nowo- 
grodzka 21, tel. 8-94.40 


skiej współpracy polsko - sary» 
kańskiej. Jestem przekonany, żę 
udział nasz we wapaniałej wysta- 
wie powazechnej w New Yorkn 
udostępni ńwiatu lepsza poznania 
Polski, jej zamohów i pracy oras 
postępu miły i znaczenia, które 
dzięki geniuszowi ojca naszego 
kraju Marszałka Piłaudakiego o- 
siągnęła. Przez to samo zaś przy« 
czyni sig do pogłębienia przyjaś- 
ni pomiędzy Polską a Stanami Zje- 
dnoczonymi w imię ideałów, o któ- 
re walczyli bohaterscy przodkowie 
nasi z Kościuszkę i Pulawski na 
czele", 


Walki powietrzne w Słowacji 


wedle oświadczenia Rządu węgierskiego 


stał do lądawania w pobliżu Une 
gwaru. Pilot tega samolotu dostał 
ę do niewoli. Z samolotów, 
kujących 24 marca w polud 
miasto Ungwar węgierskie kara- 
biny maszynowe zmusiły jeden do 
lądowania. Pilot podolicer został 
również wzlęty do niewoli, 24-go 
marca 7 myśliwskich samalatów 
zbombardowa!to gminę Paloczg. 
Samoloty węgierskie strąciły wszy 
stkie 7 samolołów. Siraty słowac 
kie w dniach 23 į 24 marca wyna 
szą ogółem 11 samalotów. 

W odwet za naruszenie pranie 
oraz spowodowanie wielkich 
szkód, węgierskie sily powietrza 
ne dokonaty bombardowania lot- 
niska w mieście Iglo w SłowacjL 
W ataku tym wzięło udztał 12 sa 
molotów bambardujących | eska- 
dra samolotów myśliwskich. 
Skuikiem tego ataka trzy samolo“ 
ty bombardujące, 14 Innych same 
lotów wojskowych słowackica I 
hangary zostały zniszczone. 

Od dnia 25 marca lotnictwo ma 
wackie nie przejawiala żadnej 
działalności, « 

Lotnictwa węgierskie nie pania 
sło w tych dniach żadnych strat. 


Polak członkiem 
kanadyjskiego szczepu indiańskiego 


Po raz pierwszy Polak został 
przyjęty na cz onka szczepu Indian 
Kanady. Poaklem tym jest pra- 
boszcz parafii porskiej św. Trójcy 
w Montrealu, Franclszkanin, O. 
Szczepan Musielak, 

Uraczystość przyjęcia polskiego 
kslędza do szczepu byia jedną z 
większych, jakie wldzla! rezerwat 
czerwanych w Canavaga pod Mont 
realem, Wódz Poking Fire po prze 
mowle wręczył O. Szczepanowi 
malowany indiańskimi farbami dy. 
plom, przygotowany ze specjalnie 


Znamy wszyscy szereg wzrusza 
lących historyjek a psie iub koniu, 
który z żalu | zgryzoty po śmier- 
ci swego pana ginął na |ego gro- 
bie. £zopenhaner określi! to „jako 
obiaw wlemości wśród ludzi nig- 
dy ue spotyr: ny“. Pagląd ten nie 
jest rarklem <luszny. I wśród lu- 
dzi ; nzeżć można osoby, które nle 
mogąc przen eść zgonu najdroż- 
szych AsL, umierają z żalu i zgry 
zot%. Wóród zwierząt zjawisko ta 
występuje jaunak daleko częściej. 

Szopenhauer uważa, że nawet w 


spreparowanej kory brzozowej. 
Wojownicy odłańczyli taniec wę- 
ży „Sneak dance" | tanlec śmierci 
„Dance of death“, Wiożono na go 
wę nowego czianka strój z piór, 
najstarsi okrzyknęli nowe jego 
Imię „Lightening" — b:yskawica. 
Potym odbyla silę wieczerza, na 
którą składa:a się wyiącznie zwie 
rzyna. 

Rezerwat w Canavaga, jeden z 
największych w Kanadzie, jest za- 
mieszkany przez Indian katolików. 


umierają 
najdroższym, isłotami 


tych wypadkach, w których czio- 
wiek jest związany wszystkimi wię 
zami z ukochaną osobą nie odczu- 
wa on tak Intensywnie jej straty 
jak zwierzę. Cziowiek podobno 
jest po prostu niezdolny da inten- 
sywneg' odczuwania, 

Badira zwierząt, które padly 
na goble ukochanych, wykazały 
w 93 proc, że zgon nastąpił waku 


tek auuwryzizu serca, czyll że 
strona uczuciowa odearaja tu 
g'ówną rolę, 


Książki dla dzied 


Księgarnia A. Krau czyństiego | wierszyków jest ich nadmierna 
we Lwowie (Ru.oask:ego 9) wy- ckllwoźć. 


W nacy z soboty 


na niedzielę 
spadia ponownie lawina na doll- 


nę Praderes, gdzie przed paru 


Czterdzieści tysięcy za wazę! 


Zbleracze nle wiedzą co io — |ustzgną! sekretarzyk z epoki Lud- 


da dwie ksążki Włady Waon- 
rausch. 

„Radości dziecięce" — to zbiór 
wierszyków z llustracjam! dla dzie 
cl młodszych. Układ książki do- 
brze pomyślany: kraj rodzinny, 
dom, pierwsze zetknięcie z żysiem, 
szkoła. Wadą bezpretensjonalnych 


Druga książeczka „Obrazki sce- 
nłczne d'a teat ów dziecięcych" 
wypeinią lukę w literaturze z tej 
dziedziny. Obrazków Jest pięć, 
łatwiejsze i trudniejsze — wyko- 
nanle wszystkich leży w możliwo- 


siach dzieci nawet młodszych. 
„Obrazki“ będą miały z pewnoś. 
cią powodzenie. (R) 


«am wydarzyła się katas.rofa! 


ieniądz! Podez: aniej llcy- 
na jez.orze |zourd, BIEN WEI 


| taci dziel «64% w Paryżu, sprze- 

Lawina uniosia słupy telefoni- | dan» srebrną waz”, poczoczącą 2 
czne, przerywając jedyne polącze, XVIII w. za cenę 40.000 ir. Waza 
ne między lzourd a Prad'eres. — | ta, pięknie cyzeiowana, zawiera:a 
Ekspedycja ralunkowa, która wy na rnie obraz iani wyaniającej się 
dobyla dotychczas I7 zwłok ofiac|2 “ści. Równocześnie sprzedano 
ostatniej 
cięla od śwłata. 


wila KV z drewnianymi „akucia- 
, wyk adana zaś drogacennym 
em koiqoda, z tej samej epa 
, posza za 13.000. Przeważał 
ak popyt na srebrne wazy: led 
na z nich, z rytym nazwiskiem wy 
kouawcy Augusta Sprimana i da- 


katastrofy, zostala od- srebrny poz:acany serwis empiro tą 1794 oslągnęla cenę 17 tyslęcy 
wy za cenę 20.000. Tą samą cenę] franków! 


Mussoliniego program minimalny 


i maksymalny 


Niedzielnej mowy Mussclinie 
go oczekiwano, jako początku 
uficjalnej ofensywy włoskiej, raz 
pętanej „nieoficjalnie” na jesien: 
r. ub. 

Istctnie, Mussolini wysunąt 
pod adresem Francji konluelne 
żądania: Tunis, Diibuti i Kanal 
Snezki. O Korsyce, Sabaudii 
Nizzy tym razem nie była mo- 
wy. Nie wadoma jednak, czy 
Mussolini w ogóle się wyrzekł 
tych obszarów, czy też na razie 
tylko «ię ograniczył do żądań 
kolouialnych. Nie wiadomo też 
jak daleko sięgają prelen e 
Masselinego do Tunisu i Dži- 
buti, czy chodzi mu o odstąpie- 
nie tych ziem przez Francję, czy 
też skłonny jest pójść na roko- 
wania z Francją i zadowolić nię 
kompremisem. Wzmianka o u 
chylamu się Francji od dyskusji 
na temat żądań wloskich świad 
czyłaby, że Mussolini chce na- 
wiązaź rokowania. 

To byłaby pierwsza seria ją- 
dań Mussoliniego. Jest i druga 
Oto Morze Śródziemne jest we- 
dle Mussoliniego „obszarem ży- 
ciowym” Włach. Znaczy to po 
prostu, że Włochy Mussoliniego 
— jak on to już wielokrotnie 
podkreślał — chcą panowania 


szyzmie wtedy, kiedy już nie ma 
innych argumentów, jak ep 
„obsztr życiowy” i służy da 4% 
maskowania zaborczości, Ale 
nia zmienia ta posłaci rzeczy, 
ża jest to środek do zaborów | 
podbojów. Znaczy to, ze gdyby 
nawet  zaspokcić  wazystkie 
obecne prelensje terytorialne, 
wysuwane przez faszyzm, to nic 
zabe'piecza się spokoju i po- 
koju: państwom pokojowym. Fa- 
szyzm pochłunie je — o ile nie 
będą stawiaiy cporu — w imię 
swej „ideolo 

W tym świetle groźba Mussa- 
liniego pud adresem państw po- 
kojowych. by nie odważyły się 
tworzyć bloku przeciw „oai“ 


jest po prostu wezwaniem o- 
przed łaszyzmem, który jedynie 
ma monopol da tworzenia blo- 
ków przeciw innym państwom, 
jest ultimatum do tych państw 

Zobaczymy, czy Anglia i Fran 
cja, montujący podobny blok 
przeciw Niemcom, znowu ulegną 
piesji, Czy i teraz jeszcze nie- 
uleczalni a tak ruchłiwi makle- 
rzy faszyzmu będą próbtwali 
„odrywać” Mussoliniego «4 Hi- 
ilera? Czy w obliczu tych dale- 
kosiężnych plenów faszyzmu, 
wciąż jeszcze pokutować będzie 
taktyka kupczenia z faszyzmem 
i „porozumiewania' się z nim 
w błogiej nadziei, że się „urato- 


gdyż taki blok zmusiłby taszyzm 
do łaztyki zaczepnej we wszyst- 
kich punktach kuli ziemskiej — 


pe! 


A. PIASECKI 


na tym morzu. ltu już mamy 
punkt, w którym krzyżują się 
interesy Włach z interesami nie 
tylko Francji, lecz także Anglii. 
Gdyby się więc udało teraz 
kod zaspokoić apatyt Mu 


aego w sprawia kolonialnej, 1a 
aie znaczyłoby, że Francja mo- 
łe już spokojnie współżyć 
e Włochami na Morzu Śrdziem- 
aym. Przeciwnie, byłby to do 
siero początek rywalizacji obu 
‘ych państw na Morzu Śród- 
siemnym. Wtedy i Korayka sta- 
aby zię znowu „akłualna”, ia- 
ny nowy dowód, że im więcej 
dg ustępuje faszyzmowi, tym 
większe są jego pożądania. Prze 
sież i Mussolini po zaborze Abi- 
rnit oświadczył, że jego ambi- 


Według niepełnych jeszcze da- 
nych, w 11 powłatach woj. krakow 
skiego P.P.S. zdobyła 1,298 man- 
datów radnych gromadzkich. Po- 
nadto w 5 powiatach woj. Iwow- 
skiego, leżących na lewym brzegu | 
Sanu, uzyskała P.P.S. 101 manda- 
tów, Brak Jeszcze dokładnych 
danych z 6-clu powlatów woj. kra 
kowskiego. Nie wega wątpliwości, 
że liczpa radnych gromadzkich 


P.P.S. w zachodniej Ma'opolste 
przekroczy znacznie cyfrę 1,50u 
Jednocześnie donoszą, że w od- 


wała” pokój? 
(JMB) 


CCEKOLADY MLECLNE 1 DESEROWE 


2 GWARANCYJNIE CZYSTYCH SUROWCÓW 


5. A. KRAKÓW 


P.P.$. w wyborach samorządowych 
w Małopolsce 


nie liczby radnych miejskich P.P.S, 
W niektórych wypadkach zmiany 
na korzyść P.P.S. są znaczne, jak 
np. w Krakowie, gdzie z il rad. 
nych P.P.S. podnioala swój stan 
posiadania na 24, albo w Tarno 
wie, gdzie 2 5,226 wyborców sko- 
czyła na 11,407, lub teź w Jaworz- 
nle, Szczakowej, Trzebini, Boch- 
nl, Sanoku I t. d., gdzie P.P,S, do 
tej pory w ogóle nle miała rad- 
nych, a obecnie oslągnęla poważ- 
ne sukcesy. Z dużym zaciekawie- 
niem oczekiwane są wybory samo 
rządowe w Nowym Sączu, Zakopa 


wych państw do kapitulacji | 


Złudzenia i doświadczenia 


W propagandzie hillerowskiej, " 
która w wysokim stopniu przyczy 
nlla się do uśpienia czujności śwla 
ta, która wprowadzi.a wiele za- 
mieszania w poglądach na isiotę 
polilyki państw totainych, wielką 
rolę odegraio operowanie piękny-. 
mi hasiami I nadużyciami wielkich 
Idei, drogich ludzkości, 

Najpierw idea pokoju. Państwa, 
które rozpęlaiy w Europie nową, 
szaloną falę zbrojeń, kióre caie. 
swe życie wewnętrzne podporząd- 
kowaiy przygotowaniom do przy- 
szej wojny, które w swej lilera- 
turze przeznaczonej dla wewnętrz|! 
nego użytku wojnę ideałłzują, któ- ' 
re g.oszą, że stanowi ona jedyny 
sposób wyżycia się cz:owie: ie- 
krać przemawiają mawą dzpła- | 
matyczną poprosiu ociekają mi-o- 
ścią d.a pokoju, stroją się w szaty 
jego najgorętszych miiośników + 
obrońców, Rozgrywa się jakaś cy- 
niczna gra w pięknie brzmiące 
sowa, z.ośliwa deprawacja naj- 
wznioślejszych idel. NAPASTNIK | 
WKRACZAJĄCY DO CUDZEGO 
KRAJU POZBAWIAJĄCY NARÓD 
JEGO PRZYRODZONYCH PRAW 
DO NIEPODLEGŁOŚCI I WOL. 
NOŚCI, PRZYKŁADA JĄCY PRZE- 
CIWNIKOWI Nóż DO GARDŁA, 
UWAŻA SIEBIE ZA OBROŃCĘ! 


1 APOSTOŁA POKOJU, ZA DO- wacki jest przeraźliwie jasny i po ĎØMAD 


BROCZYŃRCĘ LUDZKOSCI, ale 
niechby tylka kto chcia: próbować | 


dy narodowościowej nie jeat rów: 
nież rysem nowym. Rosa carska 
operowala stale hasiem wyswa. 
bodzenie narodów siowiańskich I 
dążyją również do zjednaczenia 
ca.ego narodu ruskiego. Tych wy- 
awobodzicieli historia zna aż za- 
nadto dobrze I wspó:czesność nie 
powinna tak łatwo dać wprowa- 
dzić się przez to w błąd. 

A jednak trzeba byo dopiero 
wydarzeń ostatnich dni, aby te 
ziudzenia zręcznie podsyczne i pie 
lęgnawane, rozwia.y się w zupeć- 
ności Ujawai.y się bowiem dwie 
rzeczy ponad wszelką wątpiiwość, 
Po pierwsze, że Niemcy hitlerow- 
skie nie mają bynajmmej zamiaru 
ograniczyć się do zebrania razem 
zicm zamieszkanych przez więk. 
szość narodu niemieckiego, że 
przyświecają im ceie wyraznie za- 
borcze, że pragną podbić ziemie 
a ludności ca:kowicie obcej i róż- 
nej, że rasizm wcale nie przeszka- 
dza im wchianiać lereny rasowo 
odmienne. Gra idzie nie o zjedao- 
czenie narodu niemieckiego, a 
idzie o hegemonię Niemiec, a zdo- 
bycie przez nie przygniatającej 
przewagi w Eutople. Po drugie 
wykazaio się, że dbałość o nie. 
podległość innych ludów jest naj- 
zupeiniejszą fikcją. Przyklad sia- 


uczający Z pod szaty wyswobo- 
dzicie a wyjrzay hem | zbroja 


się bronić, niechby tylko zechciał najeżdżcy, Naukę tę powinny zro- 
odepchnąć nóż, który mu zagraża, zumieć w pierwszym rzędzie te 
a zostanie okrzyczany jalo mąci- ludy, które się łudzą tym, że Niem 
ciel pokoju, jako podpalacz świata. cy nie będą dla nich grożne, ba z 
Tałiyki z.odziejska wznoszenla nimi nle sąsiadują bezpośrednio. 
okrzyków „lapaj ziodziejā“ znaj-|j Zasada wyzwolenia i zjednocze 
duje szerokie zastosowanie I W) nią narodowego jest zasadą wy- 


innych dziedzinach. i 
Ale czy jest to coś nowego? W 
okresie t, zw. pokoju zbrojnego | 
pokoju ta taktyka dobrze znana | 
Przecież I car rosylski lubił ucho 
dzić za wielkiego obrońcę pokoju, 
przecież organizował konferencje 
pokojowe, przecież hałamiwił ludz , 
kość haską Instytucją pokojową.: 
Tylko może jedno. Odgrywain się 
to w tormach malej cynicznych. 
Nie trzymano w jednym ręku de- 
klaracji wojennej I gałązki oliwnej 
pokoju. | 


bitnie demokratyczną, W ustach 
totalisiów będzie ona zawsze 
brzmieć falazywie. Nle można ró- 


wnocześnie głosić  ujarzmienie 
wszelkiej wolności, nie można a- 
poteozawać wlęzów, które się 
ludzkości narzuca, 1 twierdzić, że 
się występuje w Imię niepodieg:o- 
ści i woiności narodowej. Z nle 
wo'r w żadnym razie nle może się 
wytworzyć wolność, Pozostanie 
łaktem, że dopiero klęska państw 
autozratycznych w czasie wojny 
światowej „zarówno carsklej Ro- 
sji, jak 1 imperialistycznych Prue, 
zarówno Austril, jak 1 Turcji, sta- 
ła się zaczątkiem I wstępem wy- 
zwo'enia szeregu narodów, I że 
parody te zawdzięcza:y to w pierw 
szym rzędzie swej wlasnej walce, 
a następnie dobrej wali państw 
demokraiycznych. A dziś dzie o ta 
próbują już podważyć państwa 
łatalne i częściowo ta już nawet 
osiągnęiy. Śmieszne jest jednak, 
jeżeli równocześnie chcą drapa- 
wać się w idee wyzwoleńcze, 
których są przecież jaknajjaskraw= 
szym zaprzeczeniem. Dobrze, że 
przynajmniej ziudzenia te rozwiały 
Się u samego wstępu, dobrze, że 
narody mlaly sposobność przeko- 
nać się, Że z pod czepka starej 
babci szczerzą się kły witka. 


ADAM PRÓCHNIK 


(ekany na konsekwengje moralne. 


Motywy wyroku w procesie 
Swiętochiowickim 


je zaborcze są już nasycone. | hywających się obecnie wyborach 
Jkazuje nię, że po faszyst< wsku| do rad miejskich P.P,S. zddbyln 


yty — znaczy głodny. 

Ala I ta druga seria nia wy- 
tzarpuja jeszcza roszczeń Mus- 
oliniego. Już, w oparciu o „oż”, 
rzebia on demokracje zachad- 
de i slawi rewolucja faszystow- 
które, jego zdaniem są do 
w początkach i przetrwa- 
a wieki. Mumołini z brutalną 
twarticdcią przyznaje, że Ín- 
izyzm jest wyraźnie „sprzeczny 
te wszystkimi innymi koncepzja 
mi cywilizacji wspólczesnej", 

Mussolini stwierdza więc ja 
sna | wyraźnie, że „oś” jeat blo- 
kiem walki z demokracją, walki 
t. zw. ideologicznej, co łącznie 
a jego pogardą do pacyfizmu i 
ubóstwianiem wojny („wieczny 
pokój wważalibyśmy kata- 
strofę cywilizacji ludzkiej”), tu- 
dzież apelem do dalszych zb o- 
jeń „za wszelką cenę" — świad-| 
szy niezbicie o woli słaszyzowa 


w Małopolsce da tej pory 179 man 


Dalsze nadużycie idei, to hezce- 
remonialne operówanie hasiem wy 


nym, Rzeszowie, Przemyślu, Stry- 
fu, Stanisiawowie, Lwowie — któ- 


re zakończą cykl wyborów samo- 
rządowych w Malopolsce. (PAA.) 


datów radzieckich, a ta w mias- 
tach, w których poprzednio iiczyła 
58 radnych. Oznacza to potrołe- 


„izeciej” Rzeszy 


Bony w charakterze nowego pien qdza pomocniczego 


Sekretarz stanu w Ministerium Fi- 7 miesięcy po Ich emisji, przy czyni 


aia świata i wyparcia wpływów 
państw zachodnich. 
Ten argument „ideologiczny 


nansów Rzeszy Reinhardt udzlelii 
następujących informacyj w sprawie 
nowego planu finansowego Rzeszy: 
Mima mtnlego wzrostu wpływów 
podatkowych, które zwiększyly zię 
z 8.800 mil. RM w r. 1833 do 17.500 
mii. KM w r. 1938 — nadzwyczajne 
wydatki państwawa nia mogą zna- 
leżń całkowitego pokrycia w drodze 
normalnych wpływów budżetowych. , 
Stosowana ostatnia metoda pokry- 
wania wydatków w drodze kolej 
nych pożyczek nie może być stano- 


będą przyjmowane przecz kasy pañ- 
„twowe na równi u gotówką po no 
rainalnyim kursie, Hany kategori 
drugiej będą przyjmowana przez La- 
sy państwowe dopiero w 47 miealzcy 
go ich emisji — z preralą ponad kura 
nominalny w wysakości 12%. 

Min. Reinhardt zaznaczył, że przej- 
Ea metodę finansowania 
wydatków spawoduje przajácio 
detloyt w kasia ea który 
zostanie pokryty Undatkowym padat- 
kiem dochodowym araz w drodze o 


ości administrac; Ni 
wana w dalszym ciagu, zważywnzy | "=czednt yjnych No- 
na ciągły wzrost obciążenia. budżetu | "F Plan finango' obowi 


zwolenia narodów, samosianowie. 
nig s:udów o swoim losie W tym 
wypadlm rzecz przedstawia 6lę 
leszcza może gorzej. Że pakojo- 
wość państw totalnych Jest fraze- 
sem, który wydaje puste dźwięki, 
Jest rzeczą dosć powszechnie zna- 
ną. W gruncie rzeczy nikt na to 
się nablerać nie daje. Jest to broń 
o ostrzu stęplonym a zatem niezbyt 
szkodliwa., Ale jeżeli Hit.er pówie- 
dał ,że chce zjednoczyć naród nle- 
mieckł i nic ponadto, znajdawa:o 
ło często wiarę, Jeżell występo- 
wał jako obrońca  niepodleg.ośct 
Słowacji, zadawana sobie tu i ów. 
dzie pytanie, czy istotnie nie jest 
on tylko konty.uatorem polityki 
Wilsona, A bv.a ta tym groźniej- 
sze, że w'*omo było, że nosi w 
zanadrzu atut ukraihaki, że może 
ga pewnego pięknego dnia rzucić 
na alót. 

Występowanie państw jawnie 
imperłalistycznych z programem 


W niadzielnym numerze podaliá- ne osoby apowodawały tak kolo 
my wyrok w procesie o nadużycia | maina straty Kasy. Związani alọ 

-zkodę KKO. Bwiętochłowice, wlęc później Dyrdy z Karmeniec" 
którym axazani zostali dwaj głów. | kim bylo już tylko konsekwencją. 
ni oskarżeni: b. dyrektor Kasy Dyrda — prostaczek, znalazł ala 
Dyrda, oraz „finansista“ Kamie | pad przemożnym wpływem Kamle 
niecki, Nie o sam wyrok jednak nieckiega, który wiedząc o gangre- 
chodzi Motywy są raczej watrzą- | nle toczącej Kasę, poszedł na wy- 
sające. Podajemy je za agencją rafinonane oszastwa. 
śląską, | Uwzględniając ta matywy, trze. 

Sąd stwierdził, żo wyrok zwój o- lba stwierdzić, że Sąd uznal za mos 
parl na wszechstronnym rozważe- "®iie winnych w tej sprawie aras 
nin wszystkich okollczności spra- faktycznia winnych za milionowe 
wy I caiega materiału dowodowego  =!"21Y | „zamrożenia“, TE NTELE- 
w zestawieniu x wyjaśnieniami o- CZNE OSORY, które stanowiły w 
skarżonych. Przy tym rozwążłą- | P"olm czasie wladza tej Ksay i 


ulu nasunęla się konieczność n- j Utóre tej władzy dla własnych ko- 
względnienia tła calej tej sprawy 775 nadużşły. Jakkolwiek wigo 


a w szczegółności uwzględnienie 
metod I postępowania wladz Kasy 


a zwlaszcza DECYDUJĄCYCH O- ULEGŁY 


karna odpowiedzialność tych osób 
mogła ulec przedawnieniu, ta NIE 
PRZEDAWNIENIU 


SÓR w Kasla w czasie od jej zało-| KONSEKWENCJE MORALNE i 


żenia w 1928 r. da końca 1956 r. 
Poznanie tego tła nłatwila zrozu 

mienie przyczyn I pobudek, jakl- 

ml kierowali się oskarżeni oraz zro 


|owekówni. 


opima publiczna słusznie może ©- 
is OŚCUY TE SÈTA- 
Nò ODSUNIĘTE OD PIASTO- 
WARLA STANOWISK PUBLICZ. 
STOL 


z tytulu obaługi długów. Z tega 


— jak już niejednokrotnie pad- |względu rząd Rzeszy powziął decy- 


również b. Austrię } kraj Budocni, | zjednoczenia i wyzwolenia naroda 
wejdzle w życie z dniem 1 maja r. b. wego, w szatach obrońców zasa 


ramlenie dlaczego Kamieniecki o- 
brał sohle tę a nie Inną Kasę za 
teren swoich oszustw. 


kreflaliśmy — zjawia się w fa 


Tako rzekł Hitler... 


17 MAJA 1933: Naród niemiec- 
ki nia myśli o najeździe jakiego- 
kclwiek kraju- 

13 MARCA 1934: Rząd niemie- 
cki nigdy p`- kwestionował xobo- 
wiązań z tytułu traktatu lokarneń 
skiego, 

21 MAJA 1935: Rząd niemiecki 
prtasirzegcć będzia akrupulatnia 
wszystkich traktarów dobrowolnie 
zawartych... Dotyczy to zwłaszcza 
traktatu lokurnańskiego. Niemcy 
nie pragną i nie mają zamiaru 
pieszać sig do spraw wetenętrz- | 


zję zmłany finansowych wydatków 
nadzwyczajnych. Bedą ane mlanowi- 
cie pokrywane nle w drodze poty- 
cz, ea pray pomery npncjamyca 
bonów podatkowych, które nie będa | 
oprocentowane, i 

Emisja nowych banów pawinna | 
całkowicie wystarczyć na zabezple- | 
czenie patrzeh finansowych Rzeszy, 
wabec czego Rzesza będzie się ucle- 
kala do pożyczek wewnętrznych tyl- 
wa w wyjątkowych wypadkach. 
we bony hędą dwóch rodzajów. Bo 
ny pierwszej kategori) będą dopusz- 
czone dn splaty podatków 1 cel w 


nych Austrii, ani anektować Au- 
atrii 

k MARCA 1936: Niemcy nigdy 
nie złamią pokoju w Europie, U. 
uażam walkę a równość Niemiec 
dziś za zakończoną. Nie mamy 
t ęcaj roszczeń terytorialnych w 
Eurapie. 

26 WRZEŚNIA 1938: Teraz znaj 
dujemy się w obliczu ostatniej, 
sprawy (Sudetów). Jest to ostatnie 
nnsza rószczania terytorialna w 
Europie. l 


aklina kd, b 


Na kika dni przed ostatnim us- 
Jjazdem wa Oaachy ukogzły mą w 
prasa  europejsktaj  msgirowane 
przez Rzqd angielski komunikaty, 
twierdzące, $e pa grodbia powikłań 
wojennych Europa wkracza w o 


j kres zpokojniajazy, żę gatarg Pron- 


cj a Wiocham da mg wreysitowac 
na drodze Kompromiru, ża NIEM- 
CY NIS MYBLĄ O NOWYCH POD- 
BOJACH TĒERYTUBIALNYOH, że 
koniso wojny Aeszpańskiaj pociq- 
gnis sa solą uapokjeng na odolnku 
śródziamno-morakim. Rząd angisi- 


zaki dawał da srozumiemia, ża mysl 


a zwałaniu konferencji. rozbroje- 
wiowoj. 

Jednocześnia min. Boars oświad- 
czył pubkcznie, że praewiduje pian 
A-lelniego ratejmu, sawartego mig- 
dzy mocarstwami demokratycznym 
a jednej, a totalnym — a więc HL 
ilerem, Muszalimim d. Etalinem — 
a drunej atreny. 

Nie wiadomo, czy ta komunikaty 


gnie kompronitowa!. 


były przygrywką do agitacji cha 
szej w Angli, owy taż inne miały 
Celo, ale po kilku dniach Hitler w- 
deial? takiej „odpowiedz, ża wl 
labie Gmin emwrócil rię da Rządu po- 
sel konserwatywny komandor Bo- 
wer, saklinając, by Rząd więcej nia 
rozzyłół do prasy podobnych komu- 
nikatów i mia womawiał w świat, że 
jesteśmy na drodze do rosbrojenia. 


NOWOŚCI WIOSENNE 


p. 
eaan aj 


KIECZYSŁAW 


Walska 3 — Erak- 
frida 20 
(róg Senator- 
skiej! PLZam. 
kowago) 
p 


Sąd atwierdził, że w początka- 
wym okresie lntnienia Kasy wy- 


stępnie udzielano kredytów milio-| 


nowych, prowadzono rahunkowq 
gospodarke, stawiając Kasę w po- 
tożenie katastrofalne. Straty efek- 
(rwne wynlosły 3.5 miloš zło- 
tych, a dalsze zasoby Kasy — skut 
kiem wykorzystywania swego zos- 
czenia przes osoby wpływowa, od- 
powledzłałne za gospodarkę Kasy, 
które gwałcity bezkarnie statnty— 
zostały zamrożone, a gospodarka 
Kasy beznadziejnie zabagnione. 

Ye wlaśnie NADUŻYWANIE 
WPŁYWÓW PRZEZ OSORY WY- 
SOKO POSTAWIONE I prowadzo- 
na przez nie polityka kredytowa, 
wpłynęły na rozluźnienie hamul- 
ców moralnych | wprowadziły Dyr 
4 na drogę występku I ryzykow- 
nych aperacji. 

Wobec braku fachowcza wy- 
ksztalcenia Dyrda nle dorósł da za 
$ak | nle mmial slg przeciwstawić 
osobam, działającym na szkodę Ka 
ay, różnym poleceniom | nakszom 
lgsób, których znaczenia | siły się 
nbawiał. 
| Sąd stwierdza, ż» tylko nielicz- 


Ukazał się Nr. 9 (148) demokrg= 
tycznej „EPOKI“,  zawiearujący 
traść, odpowiadającą wymaganiam 
1 powadze chwili: Roman Lang: Ca. 
łu Polska — Shweta sporu. 
Dekada tywaa Magaskaih sto! 
obnażony, Praga wzięta zdradg. Lo- 
sy Siowacji, Tajemnica puszcz kar- 
packich, Rezultat 1 cale czeakiej 
operacji. Kolej ne Mussoliniego. 
Skrucha p. Chamberlaina. Nie rzą- 
© ala apołeczeńntwo. P, Hulka « 
Laskowski: Nauczyciaj nauczyciali. 
W. E, Seikewamń, Książka o ezcza. 
gólnej doniosłości 1 aktualności. 
Jórej Czermiński: Zła przysługa (po. 
lemlka z prof Heydlem). Dr. Hast. 
m Ossowski: Nowa gwa etnicz- 
na w szkołach akademickich. — Z 
dnia na śwmńć Fresi rozhiór Cze- 
chosłowacj, Zdrada! W „narodo. 
wym“ Panteonls. Nasz „przyjaciel“. 
Mitteleuropa już jest, Dia alte dem 
teche Stadt Polska pod sztandarem 
walności, 

Cena zaszytu 40 gr, Adrea radak- 
cji t administracji: Warszaw, Or- 
dynacha 5. 


Bierność i niewiara 


Po aneksji Czech i Kłajpedy nikt 
już chyba w Polsce nia wątpi, ża 
Polska może być rychło poztawio- 
na przed koniecznością powzięcia 
ostatecznych wielkich decyzyj. 
Wszyscy wiemy, jak postąpiono x 
Litwą. Postawiono ją przed alter- 
natuwą: alba „dobrowolnie"(!) od 
da Klajpedg, albo zostanie znisz- 
ezana orężem. Próba „ulegslizowa- 
nia* aktu oddania Kłajpedy przy 
pomocy decyzji sejmowej jast oczy 
wistą ponurą fikcją. 

Jeśli Polska zostanie postawiona 
w pałożeniu przymusowym; gdy 
będzie musiała „wyblerać* — a wy 
bierze niewątpliwie JEDYNĄ dla 
niej możliwą decyzję: honaru i wel- 
ki, — będzie musiała zdobyć się ne 
ofiary najwiękaze, na wysilki naj- 
wyższe, — na straszny wyslłek ca- 
łego narodu, całego społeczeństwa. 
Będzie rozatrzygalo nie tylko woj- 
ako — będzie rozstrzygala posta- 
wa CAŁEJ ludności. Zresztą w 
akcie powszechnej mobilizacji lud- 
ność faktycznie łączy się z woj- 
akiem. 

Staje się więc zrozumiałym, że 
od moralnych glł społeczeństwa za 
leży niezmiernie wiele. Wszak nie 
pójdziemy drogami Hachy i Syro- 
wego.. Możemy chyba llezyć na 
pomoc zachodu—ale może przyjść 
dopiero po wielkim czynie Polski. 
Llczmy przede wszystkim na sie- 
bia! 

Zapewne o tej właćśnia konlecz- 
ności wyzwolenia moralnych mił 
społeczeństwa mówił gen. Żeligow- 
aki, gdy próbował w sejmie inter- 
pelować p. premiera. Wszak bę 
dzia walczyć cała ludność — pa 
miastach I po wsiach. Od bohatar- 
skiej postawy ludności zależy w nie 
małej mierze także to, co się dzie- 


je na froncie. Trzeba będzie 
PRZETRZYMAĆ, trzeba będzie 
TRWAĆ — na najtrudniejszych 
postarunkach, w najcięższych 
chwilech__ 


Kto czytał hitlerowskia wydaw- 
nictwn wojskowe, ten wie (cyto- 
waliśmy ja parokrotnie), że w 
szkołach hitlerowskich PSYCHO- 
LOGII wojny przypisuje się wiel- 
kis znaczenie, poświęca się jej wy- 
tężoną uwagę. Chodzi nia tylka 
© psychologię własną, o podniesie- 
nie nastrojów we własnym wojsku 
i społeczeństwie (np. przy pomocy 
teorii rasistowskiej, wizji hegemo- 
nii niemieckiej nad światem ttd.). 
Chodzi takża — te metody są œ 
pracowywane arczegółowo, „nau- 
kowo“ — o psychiczne dezorgani- 
zowanie wroga, o wszelkie gatun- 
ki propagandy w jego szeregach, 
chodzi o demoralizowanie tego spo 
łecznego terenu, na który się wkra 
cza. Metody zaskakiwania, tero- 
ru, błyskawicznej inwazji itd. zmie 
rzają właśnie ku temu celowi. 
Trzeba bowiem — piszą niemiec- 
cy pisarze mztabowi — siać lęki 
grozę! Trzeba krzewić BIER- 
NOSĆ i NIEWIARĘ.. 

Któż wątpi, że w razie konfliktu 
te wszystkie udoskonalona metody 
zostaną zastosowane — ze znaną 
gruntownością, ze znaną systema- 
tycznością! Już dziś błyskawiczna 
metoda hitleryzmu obliczona jest 
na ZAHYPNOTYZOWANIE EU- 
ROPY — na wywołanie wrażenia, 
że wszelki opór jest daremny.... 

Tak, BIERNOŚĆ I NIEWIARA, 
— to dwie wielkie wrogie sily we- 
wnętrzne, którym należy wypowie- 
dzieć walkę bezwzględną. JUŻ 
DZIA! Koniecznie już dziś, ho po 
tym będzie już za późno. Znamy 
„stopniową" metodę hitlerowską, 
zastosowaną wobec Czech — trze- 
ba przeciwdziałać początkam! 

Zapamiętajmy więc dobrze — 
RBIERNOŚC I NIEWIARA. Natu- 
rzlnie, bierność prowadzi do nie- 
wiary. Tylko czynna postawa apo 
łeczeństwa prowadzi do wiary, — 
do wiary we własne siły, do wiary 
w zwycięstwo. „Obywatel“, bier- 
nie f tępo siedzący w mieszkaniu 
lub kawiarni, wyczekuje tylko no- 
wych plotek i sensacyj, a po tym 
pada ofiarą paniki. A obywatel 
czynny zajmuje się w najtrudniej- 
szej chwill swą pracą, swoją funk- 
cją — 1 walczy. 

Ale nie tylko to. Trzeba pamię- 
tać, że w masach pracujących, lu- 
dowych, zwłaszcza może na wal, 
zebrało się dużo razgoryczenia. 
Rzecz to wiadoma. 


Dwie wrogie siły 


Trzeba ZBUDZIĆ SPOŁECZEN- 
STWO. To apołeczeństwo WY- 
CHOWYWANO W _ BIERNOŚCI. 
Starano się zaszczepić mu prze- 
świadczenia, że własmy wysiłek, 
własna inicjatywa obywatela jest 
sgala nie potrzebna. Wszak — zna 
my te slowa — „+ jednego ośrod. 
ka dyspozycyjnega" wszystko się 
załatwi. 

Czytelnik zna oczywiście inter- 
pelację poa. Dudzińskiego, bynaj- 
mniej nie członka naszego obozu. 
Nie szkodzi, zacytujemy jeszcze 
raa parę ustępów, bynajmniej nie 
tych najprzykrzejwzych dla „reżl- 
mu". Pos. Dudziński pisze o bier- 
ności spoleczeńntwa i o konieczno- 
ści zerwania z polityką krzewienia 
bierności: 

Dwa są dzisiaj warunki jedności £ 
dynamiki narodu: 1) zerwanie czyn 
ników rządzących z duchem nie- 
tiary w naród, w jego wolę wiel. 
kości 1 siły moralnej, 2) parzuce- 
nie postawy wyczekującej 1 defen- 
sywnej, a przejście do męskich, 
odważnych decyzyj, 

Mamy dziś przed sobą dwa rów 
nla ważne zadania: 1) obudzić po- 
czucia zagrożenia jako pożądany 
środek wydobycia wszystkich sił 
moralnych i materialnych z nara- 


Str. 


du i 2) obudzić wiarę w sihe re- 

alną Polski. 

W prasie przeróżnych odcieni sły 
szymy głosy podobne — o konie- 
czności zerwania z systemem bier- 
ności. O konieczności mocnego a | 
pelu do społeczeństwa. Pisze o ko- 
nieczności zmian w polityce wewnę 
trznej czwartkowy „Czas. W 
czwartkowym „Gońcu” pisze ob- 
szenie na padobny temat p. M. Grz. 

Tylko prasa OZON-owa tego nie 
chce zrozumieć. Nie chce zrozu- 
mieć historycznej konieczności. 

Wystarczy „ROZKAZ“! z prze- 
dziwnym uporem powtarza „Kurier 
Poranny". Nie zachodzi żadna po- 
trzeba zmian! dodaje naturalnie 
„Gazeta Polaka". Te pisma, jak 
się zdaje, zupełnie nie rozumieją 
znaczenia społeczeństwa, jego po- 
glądów t nastrojów. Wpadły po- 
prostu w jakiś RIUROKRATYZM, 
w najgorszy gatunek uprzywile- 
jowanego „partyjnictwa*. 

Walka z biernością jest naka- 
zem chwili. Źródłem znanych u- 
chwal socjalistycznych I lndawco- 
wych jest włańnie świadomość nle- 
zbędności tej walki. 

BIERNOŚĆ I NIEWIARA — 
OTO WRÓG! 


K. CZAPIŃSKI. 
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Przegląd prasy 


„PRAGA WZIĘTA 
ZDRADĄ”. 

Tygodnik „Epoka" obala ten- 
dencyjnie wytwarzaną przez Ber- 
lin sugestię, że naród czeski po- 
godził się z najazdem. 

„Naród czeski nie wiedział. że 
go Hacha zaprzedaje, Ludność! 
Pragi poszła wieczorem do łóżka. 
mle spodziewając mię niczego, by 
zbudzić się rano pod skrzydłami 
niemieckich eskadr samolotowych, | 
kiedy było już zapóźno na apás 
Mimo to opór był: bronili się 
bronią w ręku robotnicy Moraw- 
skiej Ostrawy, żołnierze w powie 
cie frydeckim. Uratowali oni ho- 
nor narodu, potwierdzili raz jesz- 
cze, że w chwilach groźnych wła- 
śnie lud a nie baronowie węgłowi 
ceukrowi, czy włókienniczy stano- 
wią jądro oporu", 

1 obecnie, jak podkreśla „Epo- 
ka" naród czeski nie zrezygnował 
z walki o wolność swej ojczyzny: 

„Gdyby naród czeski zgadzał 
się z najazdem, gdyby kapitulo- 
wał przed nim duchowo — pocóż 
w takim razie byłaby potrzebna ta | 
orgia aresztowań, jaka zwaliła się ' 
ma wszystkie kierunki polityczne 
Czechosłowacji? Cóż znaczy w ta. | 
kim razie tych dziesięć tysięcy 
ludzi, w samej tylko Pradze, rzu- 
conych do obozów koncentracyj- 
nych najezdników?*. 


NA RATY | 


UBIORY 
wrn. utens 


MĘSKIE - DAMSKIE - KOSTJU 
Upra. 


MY CIA GELENDER 


HOŻA 23 tel. 878-23 
(SKLEP FRONTOWY) 


Po Walnym Zebraniu 


Robotniczego Towarzysiwa Przyjaciół Dzieci 


Kończymy dzisiaj nasza zprawo- 
adanie szczegółowe z Walnego Ze- 
brania Robotniczego Towarzystwa 
Przyjaciół Dzieci Czytelnicy 
stwierdzą ponownie, na podstawia 
Hczb | faktów — zak duża regul. 
taty dał wysiłek garstki ludzi, Po 
nawiamy nasz apel niedzielny a 
stałą 1 systematyczną pomoa dla 
R T. P. D. ze strony całego świa 
ta Pracy Polski. 

Red. 


KRÓTKIE ZESTAWIENIE 


Oddział w Łodzi prowadzi stale 
Przedszkola i Ogniska, Przycho- 
dnię Przeciwgrużliczą | kolonie. 
Na koloniach przebywało kilkaset 
dzieci, w ciągu zaś roku sprawo- 
zdawczega leczyło się w Przycho. 
dni z górą 13.500 osób, Poza tym 
Oddział zamierza wybudować wła 
sny dom na kolonie letnie na wla- 
snym terenie. 

Oddzial w Nowym Sączu przy 
pomocy Zarządu Głównego nabył 
« ubiegłym roku ieren wraz z do- 
mem w Suchej Strudze, gdzie są 
źródła mineralne. 

Oddzial w Częstochowie prawa 
dzi Klub dziecięcy, posiada wla- 
sny teren pod budowę w Olszty” 
nie. Stara się o środki przy pomo. 
cy Zarządu Głównego, by móc jak 
najprędzej postawić wlasny dom. 

Oddział na Żoliborzu na terenle 
Warszawskiej Spółdzielni Miesz- 
kaniowej prowadzi wszechstron- 
ną działalność wychowawczą t le 
czniczą, a więc: Przedszkola, Szko 
łę, Gimnazjum, świetlicę dla dzie- 
ci, teatr „Kukiełek* oraz Paradnię 
dla dzieci. W poradni udzielona 
około 1.600 porad, 

Oddziały: Czechowice, Kraków, 
Mińsk Mazowiecki, Płock, Prze- 
myśl, Żyrardów, Pruszków, Tar- 
nów, Warszawa, prowadzą Ogni- 
ska i Kluby a w nich dożywianie, 
następnie kolonie lub półkolonie, 
na których w roku sprawazdaw- 
czym — łącznie z wysiłkiem Za- 
rządu Głównego — przebywala 
oko! 4.000 dzieci. Kilku Oddzia- 
lam Zarząd Główny udziela sub- 
wencji, gdyż 2 własnych docho- 
dów nie mogłyby prowadzić sysie 
matycznej pracy. Poza tym wszy- 
stkie Oddziały — za wyjątkiem 
Żoliborza — otrzymały bibliote- 
czki około 100 książek każda dla 
dzieci, Oddziały RTPD urządzają 
różne okolicznościowe uroczysto- 
ści, przygotowywane przez dzieci 
dla dzieci. 

Ze sprawozdań Oddziałów wy- 
nika, że w wielu miejscowościach 


działalność R. T. P. D. mogłaby 
być znacznie rozszerzona, lecz 
walczą te Oddziały z ogroninymi 
trudnościami, nie znajdując nieraz 
zrozumienia w samorządach miej- 
skich nawet na akcję dożywiania 
dzieci. 
+ i 
Po wyczerpaniu części sprawo- 
zdawczej Zarządu i Oddziałów 
tow. W. Pożaryska wygłosiła re- 
ferat na temat: „Zadania Towa- 
rzystwa w dobie obecnej" 
REFERAT TOW. POŻARYSKIE] | 
Prelegentka dała pobieżny szkic: 
poszczególnych etapów rozwoju! 
idei wychowawczej od  średnio-| 
wiecznej ciemnoty i ucisku. po, 
z ruch wyzwoleńczy wieku 0-! 
cenia, ku nowym vytycznym | 
kich reformatorów wychowa*; 
nia, jakimi byli Rousseau, Pesła- 
lozzi t inni. Podkreślając wielki j 
rozkwit nauk pedagogicznych ij 
psychologicznych wieku 19-go za- | 
znaczyła, że słusznie nazwano go, 
Stuleciem Dziecka, bo interesując | 
Się człowiekiem jako jednosiką, | 
ina pierwszym miejscu postawiono | 
dziecko. Wiek XK przynosi nam! 
Deklarację Praw Dziecka, Socja-, 
lizm w walce o wyzwolenie spa- 
łeczne ludzkości tym samym wal.: 
ò maksimum szczęścia dla 
dziecka. I 
Powstaje Międzynarodówka Wy 
chowania Socjalistycznego, « æ 
23 lułego 1923 r. zbiera się w Ge- 
newie Rada Generalna Międzyna- 
rodowego Związku Pomocy Dzie- 
iciom. Określono tu zasadnicze pra 


prze 
świ 


| szewskiego zostały przyjęte. 


winny być otoczone specjalną o- 
pieką. strzeżone i kultywowane. 
Nasze placówki wychowawcze, 
jak przedszkola, ogniska, kluby, 
szkoły powinny stawać się ostoją 
społecznego wychowania a wspól. 
nym poziomie etycznym, atmosfe- 
rze zgodnej i rozumnej współpra- 
cy dla wspólnego dobra, posza- 
nowania obowiązków ł praw da. 
nego zespolu, poczucia sprawie- 
dłewości; — o ile wychowawca 
posiadać będzie wiarę į zaufanie 
dziecka ochroni, je by utraciwszy 
swe prawą nie stało się powol- 
nym narzędziem w rękach mepo- 
wołanego uzurpatora, 

Referat wywołał ożywioną dys- 
te 

Między innymy zabierali głos 
tow. tow. Nowicki, Walczak, Kęp- 
czyński, Jurkowski, Kaźmierczak, 
Bamburski, Mung, Lisowski, To- 
maszewska, Bocian i inni. 

Imieniem Kam. Rewizyjnej tow. 
P. Jagodziński złożył wniosek o 
udzielenie absolutorium; wniosek 
został jednomyślnie uchwalony. 

Sprawozdan e finasowe į preli- 
minarz budżelowy na rok 1939-40 
przedloażony przez tow. T. Arci- 


BILANS STRAT I ZYSKÓW. 
„Czas“ przeprowadza bilans 
strat i zysków ostatnich posunięć 
hitleryzmu i w konkluzji pisze: 
„Pisaliśmy przed kilku dniami, 
że III Rzesza odniosła Pyrrhuso- 
we zwycięstwo, triumf tylko po- 
zorny, a w rzeczywistaści jednak 
jej położenie przez swe posunięcia 
znakomicie pogorszyła. Dzisiaj}— 
kiedy do tego zwycięstwa doliczyć 
już może i kraj klajpedzki 1 trak- 
tat z Rumunią, zdania tego nie 
tylko nle zmieniamy, ala bodaj u- 
pewniamy się w nim coraz bar- 
dziej. Każdy dzień następny, każ. 
dy miesiąc 1 rok, jeśli nawet nie 
dojdzie do zbrojnego starcia, 4% 
Niemcom odczuć akutki ich ostat 
nich posunięć. Można już je xresz | 
tą rejestrować nle tylko w sferze 
ściśle nastrojów moralnych i 
jednolitych 1 powszechnych, «w 
również 1 w dziedzinie material. 
nej. gospodarczej. 
Doplero życie okaże, czy traktat 
z Rumunią równie łatwo będzie 
realizować, jak jego podpisanie, % 
tymczasem wielu dawnych nawet 
życzliwych partnerów zrywa tak 
potrzebne Niemcom kontakty go- 
spodarcze, nje chce ich produk- 
tów, odmawia im dostewy surow- 
ców, To jest cena, którą każdy Nie 
miec będzie musiał dopiero płacić 
za dokonane zdobycze terytorialne 
cena. które go napewno zastano. 
wi i poważnia zaniepokoił”. 
Dlatego też kończy „Czas“ 
bllansu zysków I strat „Trzeciej” 
Rzeszy nie można jeszcze zamy- 
kać i sumować, Należy jeszcze pa 
czekać pewien czas, a ten zaś pra 
cuje na konto samych strat, 


ODROCZENIE SESJI 
SEJMOWEJ. 
„Kurier Polski" zastanawia się 
co Oznacza odroczenie na dni 30 
sesji sejmowej: 


Litwini 
Z Kowna donosi ..Agencja Te- 
legraficzna „Express" (ATE): 


Dn. 22 b. m. rozgłośnia kowień- 
ska kilkakrotnie powtarzała na- 
stępujące wezwanie: „Żemajtla I 
Bernot! Nie sprzeciwia|cie się, po- 
wróćcie do Kowna“. 

Dopiero teraz wyjaśniono, że 
dwóch poruczników garnizonu H- 
tewskiego, stacjonującego w kra- 
ju kłajpedzkim, nazwiskiem że- 
majtis 1 Bernot, z oddziałkiem, 
skiadającym siłę z 17 żołnierzy, 
postanowiło nie wycotywać się z 
terytorium kraju  klajpedzkiego, 
lecz bronić się do ostatka. Oddzia- 
lek ten okopal się w Melnrage, 
nieopodal majątku ziemsklego dr. 
Neumanna, I posiadając duży za- 
pas broni I amunicji, postanowił 
przyjąć walkę z Niemcami. Oddzla 
lek posladal również radioodbior- 
nik, to też dowództwo armii litew- 
skiej poleciło drogą radiową na- 
dawać wyżej wymienione wezwa- 
nie, Początkowo oficerowie Htew- 
acy i ich podzomendni nie chcieli 
us!'uchać rozkazu, jednakże zdając 
tobie sprawę z komplikacyj, jakie 
mogll wywołać, zdecydowali się 
powrócić do Litwy”, 

m | | rzez 


Poza tym uchwalono szereg 
wniosków w sprawach organiza 
cyjnych, finansowych, zmierzają. 
cych do rozszerzenia i poglęblenia 
działalności Towarzystwa, 

Do Zarządu Głównego weszli: 
tow. tow. T. Arciszewski, Dr. H. 
Budzilewicz, J}. Cypel, J. Feller, 
A. Fotek, D. Kłuszyńska, J. Ko- 


H C 
Pokwitowanie 


NA UCHODŹCÓW żYDÓW 
Z CZECH. 


Gumplowiczawie zł, 10.—. 


„W naszych warunkach uwal- 
nin ono P. Prezydenta od koniecz 
mości zwoływania semji nadzwy- 
czajnej, która w myśl postano- 
wień konstytucji, musi mieć waka 
zany wyraźnia zakres prac. A 
więc mesje nadzwyczajną zwołać 
można po zamknięciu sesji zwy- 
czajnej tylko dla załatwienia wy. 
raźnie wymienionych, konkret- 
nych projektów ustawawych. 

Inne przedłożenia nia mogę być 
na zesj| nadzwyczajnej rozpatry- 
wane bez specjalnego zarządzenia 
P. Prezydenta o ewentualnym roz 
szerzeniu zakresu prac przewidzia 
nych. Inicjatywa ustawodawcza 
posłów jest na sesji nadzwyczaj- 
nej ograniczona do zakresu pras, 
wyznaczanych w zarządzeniu P, 
Prezydenta. Są to zatym poważna 
ograniczenia w pracy nstawodaw 
ers). 

Natomiast odroczenie | wzno. 
wienie seaji zwyczajnej pozwała 
ma prowadzenie normalnej działal 
ności ustawodawczej, bez tad. 
nych ograniczeń dla rządu. Sejmu 
t dła inicjatywy  poselakiej. To 
dest różnica zasadnicza między 
zamknięciem i odroczeniem sesji 
dlatego też obecnie obrana sonta- 
ła droga odroczenie obrad parla- 
mentarnych*, 

KOŚCIÓŁ A DEMOKRACJA. 

Sympatyczny i ciekawy tygad- 
nik młodzieży demokratyczne! 
„Mosty” zastanawia się, jakim 
winien być stosunek Kościoła dc 
demokracji i w wyniku obszer 


nych rozważań stwlerdza: 
„Muszą więc katolicy - demo 


kraci złowem 1 czynem dowieść 
te włnśnia demokracja, a nie in 
ny ustrój zapewni ład w spole- 
czaństwie, zagwarantuja awoko 
de, wprowadzi takie utommki spa 
teczne, które ułatwią ludziom © 
ziągnięcie doskonałości duchowe! 
przez zapewnienie im  pewnegu 
minimum dobrobytu, a zararam— 
obali panowania matar!: pienię: 
dza, kapitału nad człowiekiem | 
Ra pracą". 


Powrót W. Witosa 


wiadomości że Wincenty Witoa 
postanowił wrócić do Polski. 
aką samą decyzję powzięli 
jak donosiliśmy, Kazimierz Ra- 
giński i Władysław Kiernik, 

Kweslia powrotu tych trzech 
ludzi jest kwestią nie tylko po- 
lityczną, ale i kwestią „impon- 
derabiliów". Wraca b. premier 
Rządu Obrony Narodowej t r. 
1920 i przywódca bezsporny 
dużego odłamu chłopów pol- 
skich. 

Jak będzie przyjęty na pol- 
Alet pei 

Myślę, że powinny tu rozstrzy 
gać dwa czynniki: poczucie 
chwili i poczucie takiu. Nie 
wiem, jak postąpią polskie wla- 
dze państwowe. Chcę wierzyć, 
że poctąpią rozumnie. Przvpo- 
minam sobie tylko słynny afo- 


ryzm Talleyranda: 
ERRA chwili 1 poczucia tak 


tu niepodobna ludzi nauczyć: ta 

są tariości wrodsona; albo zą, 

albo Ich nia ma”, 

Sądzę, że te wartości w Pol- 
ace istnieją... wbrew „Kurierowi 
Porannemu”. 


M. NIEDZIAŁKOWSKI 


wa każdego dziecka do normalne-: nieczyński, M. Nowicki, W. Po- 
go rozwoju fizycznego i duchowe- | żaryska, A, Tomaszewska, St. Wo 
Ro, opieki nad wykalejonym, opu- ; szczyńska, A, Walczak. 

szczonym i sierotą, przygotowanie] Do Kamlsji Rewizyjnej: $. Ba- 
do zarobkowania na życie, zabez- iajza, P. Jagodziński 1 M. Syno- 


pieczone przed wszelkim wyzy- 
skiem. 

Otwieraly się zatem nowe per- 
spektywy: droga da wychowania 
wolnego człowieka czekała na u- 
miejętnych, przygotowanych wy- 
chowawców. Wychowanie Dziec- 
ka robatniczego stało się kwestią 
powszechną. 

W taklim momencie stana! fa- 
szyzm do walki z wolnością, czło- 
włeczeństwem į prawem. — zabor 
cza wyciagnął rękę po duszę dzie- 
cka, by ją ufarzmić I nodoarząd. 
kować swoim celom, Praca wy- 
chowawców stała się trudnielsza, 
atmosfera otoczenia coraz bar 
dziej zatruta; to też wyłoniła się: 
potrzeba zwiększanego wysiłku.) 
Zagrożone zasady wychowania po 


wiecki. 

Do Sądu Rozjemczego: Dr. Lan 
dy, Odrobina, Rudziński, Rubin- 
stejn, Zdanowska. 

Odśpiewaniem „Czerwonego 
Sztandaru" zebranie zakończono. 

Dnia 22 marca r. b. ukonstytuo- 
wał się Zarząd Główny w oso- 
bach: 

Przewodniczący — tow. Tomasz 
Arciszewski. 
Wice-przewodniczący — tow. Do. 
rola Kluszyńska. 

Sekretarz — tow. Wanda Poża- 
ryska. 

Skarbnik — tow, Jan Feller. 

Komisja Pedagogiczna, tow. 
Wanda Pożaryska, Stanisława 
Woszczyńska i Melania Ziętek- 
Arciszewska. 


Kapitałv uciekają z Europy 


368 milion. dolarów przekazano do Ameryki 


Departament skarbu Ameryki |rów na korzyść Stanów Zjedno- 
ogłosił statystykę dotyczącą ru- |czonych w.formie obrotów papie- 
chu kapitałów pomiędzy Slanami |rami wartościowymi, depozytów 
Zjednoczonymi a innymi krajami | bankowych | t. d. Kapitały te po- 
w cągu 1938 roku. Ruch ten wy- | chodzą głównie z Europy. 
raża się sumą 368 milionów dola- 


ZESPÓŁ MŁODYCH 


SEKCII PRACOWNIKÓW UMYSŁOWYCH P. P. S. 


organizuje w środę. dnia 29 marca o godz. 7 wiecz. w lokalu Awietlcy 
Pracowników Umysłowych, Rynek Starego Miasta 12, odczyt 


MARIANA CZUCHNOWSKIEGO 


«—« NOWA POEZJA CHŁOPSKA 


Wstęp 50 groszy. 


Po odczycie dyakuaf 


w zakładach przemysłowych „Bielany“ w Warszawie 


Na podstawie osohistych da- 
świadczeń zmuszony jestem podać 
pewne fakty w odpowiedzi na 
„protlowanie Zakładów Przemy- 
ałowych „Bielany“. 

Prawdą jest, iż Dyrekcja firmy 
„Bielany* pracę w godzinach nad 
liczbowych płaci daleko mniej, 
nik przewiduje ustawa. Ażeby ta 
memaskować, nie wykazuje tego 
oddzielnie w obliczeniu, tylko 
wyslawia mamę jakoby zarobio- 
nych premii. 

Zreaztą dyrekcja sama w swym 
-sprostowaniu* przyznała się do 
tego, pisząc: „Jeżeli uporadyczne 
wypadki wadliwego obliczania 
miały miejsce, to bez wiedzy Dy- 
rekcji*. 

Prawdą jest, że płace fachow- 
ców aq daleka niłaze, niż obawią- 
zuje Umowa Zbiorowa w przemy« 
śle metalowym, — jak głosi uma- 
wa — gdyż fachowiee młody pa 
3<h latach mie może zarabiać 
mniej, niż 1,04 sł. na godzinę, 
+ j- 25% premii 

Prawdą jest, iè Dyrekcja nie 
wydaje każdemu robotnikawi bis 
letów kąpielowych przy wypłacie 
na rękę, a jeżeli robotnik pragnie 
nirzymać bilet, zmuszony jest pa 
piacy siać w kolejca dwie godzi- 
ny i więcej, zanim otrzyma bilet 
i z tego powadu więkuzość nie 
korzysta z kąpieli. Ja osobiście 
przez 9 miesięcy pracy, mima usj- 
ł-wań. nie otrzymałem oni jeùne- 
go biletu. 

Prawdą również jest, iż mydla 
nie wy ai; co 2 tygodnie, jak 
nakazuje 'egulamin, lecz co 2 m:e- 
eino kawałek. Ja w ciągu całego 
okresu pracy otrzymałem 4 — 5 
kiwalków (5 kg). 

Co aię tyczy herbaty, wydawa- 
nej rzekomo eodziennie na koszt 
łabryki i a inicjatywy Dyrekcji, 
to w raeczywiałości herbatą wyda- 
ją prze dni na przerwę obis- 
dawę i to w takiej ilości, że nie 
alorczy dla wazystkich — część 
rohotników snchym kawałkiem 
chleba obiad opędza. 

Prawdą jest, że zatrudnia się 
członków rodziny współwłałcicleli, 
którzy spełniają podwójne funk- 
cje w roli poganiaczy i donnai- 
celi. Prawdą jest, iż p. Dyr. Więc. 
się do robotników 
pn grubiańsku; posuwa się nawet 
d rękoczynów, jak to brlo a je: 
dnym m uczniów, którego wprost 
za kagatelkę nderzył w twarz, po 
rzym ga bez odezkadowania z miej 
-ca zwolnił. 

Oczywiście Sąd Pracy przyznał 
rałkowitą słuszność | przysądził 
mu odszkodowanie. Uczeń ten cie- 
azyl się dobrą opinią; był pilny 
i pracawity. 

Dragi podobny wypadek nastę. 
pił a tokarzem L. Życińskim 
z to, ie się © kilka minut spóź- 
nil de pracy. Portier Koniarow- 
sk! nla wpnéciwazy go da pocze- 
kalni, pobil go i wykręcił mu no- 


ge i również z miejsca go wyda- 
lono hez odszkodowania. 

Pewnego razn niżej podpisany 
zwrócił się do p. Dyrektora ze 
skargą, że robotnikom giną nie 
tylko własne rzeczy, ubrania oraz 
części rowerawe, ale ich własne 
narzędzia w nocy z pod zamknię- 
nia. P. Dyrektor nie tylko nie za- 
iLteresawał się tym, ale ordynar- 
die oburknął: jak się panu nie 
padoha, może odejść. 

Kiedy ukazał się artykuł o sto- 
sankach w firmie „Bielany“ współ 
właściciela firmy, p. A. Więckow- 
skiego dotknęła to bardzo: zwo- 
łał w czasie pracy zebranie ro- 
hatników, polecił odczytać arty. 
kuł a komentarzami i zepropono- 
wał zchranym podpisanie apro- 
stowania, zdecydawanego przez 
dyrekcję. Między inymi uważał za 
stosowne zagrozić tym, którzy nie 
podpiszą jego sprostowania, że 
hędzie uważał ich za przeciwni. 
ków dyrekcji. I rzeczywiście nie- 
bawem nastąpiła redukcja. 

Poniewań zarobki są bardzo ni- 
skie, rohotniey zmuszeni sę pra- 
cować w godzinach wieczarowych, 
az które nie otrzymują należytej 
zaplaty. Zdarzają się i takie fak- 
ty, że niektórym pocichu propo- 
miją, by pracowali w godzinach 
nadliczbowych za zwykłą płacę. 

Dodatkowa premia — o ile 
jest — zależy od widzimisię po- 
szczególnych panów. Ja jednakże 
naprzykład premii nigdy nie o- 


trzymałem, aczkolwiek obiecy- 
wano mi. 
Wprowadzony jest dziwnie 


skomplikowany sysiem obliczania 
zarobków. Przesuwanie terminów 
wypłat z tygodniowych na mie- 
mięczna bardzo utrudnia rabat. 
nikom sprawdzenie obliczenia, a 
reklamacje są utrudnione, ho mo- 
łna reklamować po skończonej 
pracy. 

Praktykuje się samowolne po- 
trącanie whrew woli robotników 
składek na uhoczne cele (kto się 
temu sprzeciwiał, został zrednko- 
wany), oraa zbył pochopnie a. 
Klada się często G 
(w wysokości 2,50 — 5 al.) 
zgodne z regulaminem pracy- 
RR „R 


C2y zamlataczka ulic 
jest 050 a urzędową? 


Przed Sądem Okręgowym w 
Tarnowie odpowiadał Chaskel 
Kant z Tarnowa, oskarżony o znie 
ważenie osoby urzędowej oraz o 
zelżenia Narodu Polskiego pod- 
czas zajścia z funkcjonariuszką 
miejskiego Zakładu asenizacyjne- 
go, t j. z zamiataczką ulle. Chas- 
kel Kant został uniewinniony od 
oskarżenia o zelżenia Narodu Pol 
skiego, natomiast 2asądzony zo- 
atal za znieważenie osaby urzędo- 
wej na 1 miesiąc więzienia z za- 
włeszeniem wykonania kary, 


OZON, . EEN | | U a 0 | 
Głosy czvteln ków 


Aoi zasiłki ust wowego ani pomocy zimowej 


Wojewódzkia Biuro Funduszu ; juź i na pomoc zimową za późno. 


Pracy w Białymstoku zhyt powoli 


rałatwia zgłoszenia o zasiłek. Za- | scowości 


miast 10 dn! ustalonych ustawą, 
trzeba nieraz czekać da 3 mlesię- 
cy. Skutek jest taki, że jak komu 
później odmówią, a na poczet za- 
silko zadłużył się w sklepiku — 
nie wiadamo co robić za sobą, ba 


W dodatku z niektórych miej- 


Białegostoku daleko 1 zniecierp!l- 
włeni czekaniem robotnicy darem 
nie tracą pienią! na przejazd 


| do woj. biura. 


dóze| Kowalewski, 
Piotr Marcewioa 
a Suwalk. 


Fabryka zatrudnia około 800 
ludzi; w tym 75% uczniów (na 
wet ponad ustawową 
Młodzież pozbawiono opieki fa- 
chowej i kulinralnej, Uczęszczają- 
cych do wieczorowych szkół nie 
zwalnia wcześniej. 

Rohotnicy noszą obecnie tab- 
liczki z numerami. Szykanuje się 
b. uczestników walk o Niepodle. 
głość, których firma zwalnia na- 
wet wbrew odnoknej ustawy. 

Na wszystkim robi się oszczę- 
dności. Naprz, kład pom!mo dość 
częstych wypadków akaleczenia 
nie ma ambulatorium; wypad. 
ków się nie protokułuje. Wady 
przegotowanej do picia nie ma, 
Stołówki, ani mmywalni nie ma; 
całymi godzinami trzeha oczeki- 
wać na wypłatę. 

W związku z powyższymi fak- 
tami ateje się zupełnie zrozumia- 
łe, dlaczego dyrekcja nie dopu- 
azeza na teren firmy żadnej zewo- 
dowej organizacji i nie dapnazcza 
się do wyhoru delegacji robotni. 
czej. 


W. Skubiński 
Marymoncka 1 m. 60 
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narmę). | 


Wiadomości z całej Polski 


SKAZANIE DRĘCZYCIELI 
ZWIERZĄT. 

W sądzie okr. wa Lwowie od- 
były aig dwie rozprawy przeciw- 
ko dręczycielom zwierząt: handla 
rzowi cieląt, Seligowi Kiihnowi i 
rozwoziciełowł cegły M. Kasjano- 
wi. Przesłuchany na rozprawie 
inspektor Ligi Obrony Zwierząt 
podał, że Kasjan był dwukrotnie 
karany za katowanie koni. 

Sąd skazał Kasjana na 200 zł. 
grzywny. Na taką samą karę ska 
zano Kilhna, który nałądował cle 
lęta do clężarowego samochodu 
w tak wielkiej ości, że klikoro z 
nich doznało złamania nóg — i w 
tym stanie dostawił je do rzeźni. 


NA 10 LAT WIĘZIENIA. 


W sądzie apelacyjnym we Lwo 
wie zakończył ulg w sobotę proces 
przeciwko  zabójczyni właściciela 
cukierni przy ul. św. Mikołaja, 
Stećkowa, Anastazji Daniływ, ska 
zanej w pierwszej instancji na 10 
lat więzienia. 

W ostatnim słowie prosiła Da- 
niływówna o zmniejszenie kary, 
„by mogła kledyń wyjść na 
świat”, ele zapewniała równocze- 
śnie... ża jest niewinna. 


Trybunał apelacyjny wyrok są 
du okr. zatwierdził. 


TRAGICZNA SMIERĆ 
DWULETNIEGO CHŁOPCA. 
We wsi Górniki w powiecie ko- 

welskim, wpadł do kotła z wrząt- 
klem potrącony przez B-letniego 
brata, dwuletni Dementy Górski, 
który wskutek silnego poparzenia 
poniósł śmierć w kilka godzin po 
wypadku. 


WIELKI POŻAR. 


W Nadwórnej wybuchł groźny 
pożar w zabudowaniach Wlodzi- 
mierza Łodzińskiego, dyrektora 
kopati naftowych. Pastwą ognia 
padły sprzęty gospodarcze, aamo- 
chód, dwa motory samochodowe, 
3 pojazdy. Płomienie przerzuciły 
się następnie na położony w pobli 
żu garaż samochodowy, gdzie 
zniszczyły kompletnie urządzony 
warsztat ślusarski. Przyczyną po 
żaru była wadliwa budowa ko- 
mina. 

NAPAD Z ZEMSTY. 

Na powracającego do domu 
jana Szymańskiego, rolnika, za- 
mieszkałego w Wólce Mlądzklej, 
napadli: Jan Witkowski i bracia 
Stanisław oraz Marcin Smolarko- 


m 


Plina Sze 


INAUGURACJA MISTRZOSTW 
LIGI PAŃSTWOWEJ W POLSCE 

W niedzielę nastąpiła inauguracja 
tegurocznego sezonu państwowej ligi 
piłxarskiej. Plerwaz: upolkanie ligo- 
we rozegrane między 6-krotnym mi- 
strzem Polski drużyną Ruchu z Wiel- 
kich Hajduk 1 powtórnym beniamin- 
kiem ligi Gzrkarnią przyniosła pierw 
szą sensacją mezonu w postaci niespo- 
dziewanej porażki Ruchu w atosun- 
ku 1:2 (4:2). 

Wprawdzie o formie mistrza Polski 
nie wiełe wiedziana, nie mniej jednak 
zwycięstwo Garharni zaskoczyło pił- 
karaki śwlat sportowy, który pa ostat 
nich wynikach jej w meczach trenin- 
gowych (porażka z Wisłą 1:7, w iden- 


tycznym składzie) liczył się raczej 
x wysaklm zwycięstwem Ślązaków. 
Tym większą sprawiła Garbarnia nie- 
ypodziankę swym Ewalennikom demon 
strując grę ambitną 1 ne dobrym po- 
złomie, co zwłanzcza odbijało dodat- 
nia na tle słabej gry Alązsków, 

NA BOISKACH PILKARSKICH 

WARSZAWY 

Na balsku Skry odbył się mecz to 
warzyaki pomiędzy Mgowymi druży- 
nami Polonii i łódzkiego Unłon Tou- 
ringu. Zwyciężyła Polonia w stosun- 
ku 3:1 (3:1). 

NA BOISKACH CAŁEJ POLSKI 


Ligowa Wisła rozegrała w Krako- 
wło mecz z drużyną WKS Kraków. 
Wynik 8:4 dla Wisły. 

Cracovia rozegrala ostatni mecz 
treningowy przed rozgrywkami lio- 
wymi zwyciężając drużynę KPW-Ol- 
W z krakowskiej ligi okręgowej w 
atosunku 8:0 (5:0). 

W Sosnowcu gościła o!łkarska drut- 
;yna KPW z Poznania, która razegra- 
fa mecz z miejscową „Unig“. Poznań- 
czycy po pięknej grze pokonali Unię 
= stosunku 7:2 (3:0). 

Niedziela plłkaraka na Śląsku stała 
pad znakieni wielkich sensacji Czo- 
lowe drużyny ligi śląskiej, mimo wia- 
zanych boiak wyszły ze spotkań z ujan 
nym bilansem. Do największych son- 
sacji należy zwycięstwo BBTS Biel- 
sko nad Naprzodam z Lipin w uta- 
sunku 6:3. Awiętochłowicki „ólask* 
na wlasnym bolntu zremisował z Dę- 
bem w stoajnku 4:4. Do wiy'kicn ren 
zacji należy również zwycięstwo kar- 


|wtóskiej „Polonii“ nad niedawnym 
[leaderem ligi Alęsklej Czarnymi z 
np. z Suwałk jest do |Chropaczowa w stosunku 6:0 (4:0). 


20KS 
MISTRZOWIE BOKSERSCY 
POLSKI W GRUPIE WARSZAWA 
— WILNO — BIAŁYSTOK. 
a my may Ką « TD 
e madi amenar o matea me 


SPORT 


Polski w grupie Warszawa—Wfino— 
Białystok. Najwiękazą neneację nie- 
dzieli była porażka Rotholca í 1en-, 
dzinem. Drugą wielą sensacją było 
zmoksutowunie Łuki przez młodego 
i prymitywnie walczącego Iwnazkie- 
wicza z Wilna, 

W aurie Warszawa zdobyla tylka 
a tytułów mistrzowakich, „3lałystok 
żadnego, a Wilno niespodziewanie aż 
4, co uaicży zaliczyć do bardzo wiel- 
kich aukcezów tego mlustą. 

W wadze muszej — Lendzionowi | 
przyznano zwycięstwo na punkty nad 
Rotholcem (Warczawa). Rotholc ata 
kuje częściej | ma wyrażną przwagę, 
gle walczy niaczysto i otrzymuje dwa 
upomnienia. Dzięki upomnienioam Len 
dzin zdołnł wyrównać punkty, sędzia- 
wie przyznali mu jednak zwycięstwo. | 

W wadze koguciej — Sobkowiak 
(Warszawa) pokonal ne pimkty G4- 
reckizgo (HIBIystoK). 

W wadze piórkowej — Czortek | 
(W-wa) odniósł kwycięatwo nad Plo- | 
trowiczem (Blałystok). | 

W wadze lekkiej—Kowalski (War- ` 
srawa) wypunktawał Wożniakiewi- 
cza (W-wa). 

W wadze półśredniej — Grądkow- 
aki (W-wa) wygrywa wysoko na pun 
kty z Kuleszy (Wino). 

W wadze średniej — Mika (W-wa) | 
| pokonał «Tntona (Wilna). 

W wadze pólciężkiej — Twaszkie- 
wicz (Wilna) znokautował Łukę 
(W-wa). 

W wadze ciężkiej — Blum (Wilna) 
pokonal na punkty  Archackiego 
(Warszawa), 

NOWE ZWYCIĘSTWO CHMIELEW 
BRIEGO W AMERYCE 

W Portland Chmielewski rozegrał | 
aowy mecz bokserski z Jimmy Jene- 
sem z Baltimore. Zwyciężył Chmie- 
lewaki przez k. o. w piątej rundzie. | 


LEKKOATLETYKA 


NOJI ZWYCIĘŻA KUSOCIŃSKIEGO 
W BIEGU O NAGRODĘ FORYSIA 
| w niedzielę odbył się w Warsza- 
wie wiosenny bieg na przełaj a na- 
gradg Foryma w konkurancji druży- 
nowej i indywidualnej, Bleg rozegra- 
[ny zosta} na dystanala ol. 4.500 m. 
Startowało ponad 100 zawodników. 

Bieg zgromndzi! na ztarcie czoło- 
wych dłupodystansowców polskich z 
Kusociiskim 1 Nojim na czele. Po- 
między tymi zawodnikami doszło też 
da pojedynxu o pierwsze mlejnce, któ 
ry został rozatrzygnięty dopiaro na 
taśmie. 

Na 300 m przed matą Noji finiazu- 
lje, mija Kuzoctńsxlega 1 nle pozwala 
atọ wyprzedzić, uzyskując ostatecz- 
nia metr przewagi nad przeciwni- 
kiem. 

Í Kolejność: 1) Noj! 14:34,8, 2) Ku- 
sociński 14:34,9, 3) Wirkus 15:00, 
*4) Staniszewski. 


NARCIARSTWO 


JAN KULA BIJE MISTRZA 
ŚWIATA NIEMCA BRADLA 
W FELDBERGU, 

W sobotę 1 niedzielę odbyły zię w 
Fuldhergu międzynarodowe zawody 
narciarskie z udziałem Palaków. 
Pierwazego dnia odby! się bleg zja- 
zdowy dla pań i parów. Warunki 

kuieżne były bardzo trudne. 

W biegu pasow sklasyfikowana o- 
gólem 40 zawodników. Pierwrze 
miejsce zajął Niemiec Rudi Cranz 
w czasie 3:39,86. Pierwszy z Polaków 
Zając Marlan zajął 7-me miejsce w 
rzasle 4:625, Drugi z Polaków Jan 
Kula znalazł się na 14.tym miejscu 
w czasie 4:06.4, Btanisław Marusarz 
mklasyfikowai alę na 26-tym milej- 
neu w czasie 4:28 

W biegu zjazdowym pań triumfo 
waia, jak było da przewidzenia, — 
Chriatl Cranz 2:26,4, Helena Maru. 
sarzówna zajęta trzacja miejsca © 
asie 3/01. Stopkówna w czasie bie 
gu zjazdowega uległa wypadkowi 
skręcenia nogi. 

Największe zalnteresowanie wy- 
wołał w niedzielę konkurs skoków, 
w którym poza Folnkami i Niemca- 
mi martował także Norweg Noeren 
sen. Konkura zakończył się sensa- 
cyjną klęską Niemców, którzy zo 
stali zdystausowani zarówno przez 
Soerensena. jak 1 młodziutkiego Je. 
na Kulę, startującego po raz pierw 
szy za granicą. Konkurm wyg.sł 
Soerensen skokami 78 | 78 m. oraz 
notą 223,5. 

Drugie miejsce zajął Polak Jan 
Kula z notą 2215 1 skokami 78 i 77 
m. biige mistrza świata Niemca 
Bradla, który aklasyfikawał się do- 
piero na 3-clm miejscu, 2 notą 216,6 
1 skorami 72 1 755 m 

Slalom pań wygrała Chriatl Cranz 
(Niemcy) w czasia 120 sekund, dru 
gle miejsce zajęła niespodziewanie 
He'ana Marusarzówna w czasie 
142.2 sekundy. 

W kombinacji zipejskicj pań zwy 
ciężyla Niemka Christi Crena £ no- 
tą 473.0. Helena Marusarzówna za- 
jela trzecie miejsce z notę 6768. 

W kombinacji sipejsklej panów 
zwycięstwo odntósł Niemiec Rudi 
Cranz z nota 854. Plerwszy z Pala. 
ków Maran Zając zajął B-te miej- 
ace z notą 392,2. 


EEO”: 3.2778 TE POWNNOWWO 


Zg'n weierana 
z r. 1863 


Dnia 23 bm. zmarł w Chrzano- 
wie (woj. krakowskie) po dłuż 
szej chorobie jeden z niellcznych 
już uczestników powslania 1853 
roku, par. Ludwik Nowakowski 
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Moja droga do Sodalizm 


W kilka dni fabrykę urucho- 
nione. Praca w pierwszych duiach 
poszła normalnie i zaraz aaczęlo 
mię organizowanie Związków Za- 
wtedowych i agitacja za wr'ępo- 


iem do Partii. Do Związku 
zapisalo się prawie T5%. uslo- 
miast do Partii dużo mniej, ba 


tylko 15. Mnie też nakłaniana da 
wstąpienia do Partii, lecz odmó- 
vilem stanowczo, motywając to 
tym, że nie znam ostainiego 
programu Partii i znaczenia sło- 
wa „komnuni:ta* dobrze nie rozu- 
micm, przy tym noszę się z 44 


miarem przy najbliższej okazji 
wyjechać da Polski, 

W tym czasie zaczęto odczuwać 
poważnie brak produktów apo- 
żywczych. W związku z lym wpra 
wadzono wynagradzanie za pracę 
częściowo pieniędzmi, które a każ- 
dym dniem traciły na wartości, 
częściowa produktami, Wynagra- 
dzanie za pracę było obliczzne w 
ten »poeób, że jeżeli robotnik sa- 
motny otrzymywał na miesiąc 
200 rubli i 15 funtów męki, 10 
funtów ryby lub mięsa, 10 fnn- 
tów kartofli i funt oleju, to ro- 


botnik, którego radzina skłudała 
się z %min osób za taką samą 
pracę otrzymywał też 200 rubli, 
ale produktów otrzymywał 7-mio 
krolnie więcej. 

Taki sposób wynagradzania nie 
wszystkim się podobał. Robatni- 
cy samotm 1 mało rodzinni dowa- 
dzili, że ei, którzy otrzymują kil- 
kakrotnie więcej produktów, po- 
winni w tym stosunku więcej pra- 
cować, ponieważ robolnicy aa- 
momi nie byli przyczyną zwię- 
kszania się u kogoś rodziny. Ta- 
kiu spory epowadawały gwaltow- 
ne zmniejszenie cię produkcji. 

Sowiety, chcąc zahamować apa- 
dek produkcji, wprowadziły pre- 
miowanie materiałami na bieli- 
znę, których trochę pozostało na 


składach. Js kilkakrotnie byłem 


nsznaczany do premii, ale ponie- | 
waż majstrem i zarządzającym 
fabryki byli Palacy, więc stanow. 
czo wymawiałem się od przyję- 
cia, nie chcąc być posądzonym 
przez mniej świadomych robotni- 
ków o protekcję. l 

Chociaż do Partii nie należa- 


tyczny — bylem przez kamiiet 
fabryczny talerowzny. Poawalała 
to mi niersz na zebraniach fa- 
brycznych -ysępować z ostrą 
krytyką pod adresem partii, a na- 
wet miejscowej gubczeki, za co 
kto inny poniósłhy przykrą kaon- 
sekwencję, a mnie uchodziło bez- 
karnie, 

Natomiast nie pozwnlałem naj 
wystawianie swej kandydatury dof 
komitetów [abrycznych, bo w so- | 


wieckich instytucjach pracować 
nie chciałem. Starałem się jak 
najprędzej doslać do Polski, gdzie 
zostawiłem żonę i dzieci. Nieste- 
ty, na okazję wyjszdn musiałem 
długo czekać. Komitet fabryczny, 
jak i władze miejscowe robily 
wszystko, ażehy wyjazd wstrzymać 
najdłnżej, ponieważ w tym 
le odczuwzć 
ikówan;ch robot- 


magtem ruszyć sig 
tej mus'ałem czekać na 
przysłanie mi zećw'-dczenią z 


Warsztwy, na podsiewie którego 
magiem się doslzć do Palski. 
Uprzgn'ony momenti nastąpił 
2 meja 1922 r. 


KONIEC 


wie. Napadu dokonali mazcząc się 
na Szymańskim za to, że ten po- 
ranił Fariksa Smolarka, który 
przebywa na kuracji. Szymań- 
skiego policja zatrzymała; obec- 
nie został zwolniony z aresztu. W 
drodze da domu napadnięto go i 
cłężka pobito. 


Pierwszy koncert radiowy 
przed 25 laty 


Dzia mija 25-ta rocznien pierwa 
szej europejskiej audycji ıadiowej 
w dzisiejszym znaczeniu tego słowa, 

Ćw.erc wiszu temu z In.cjatywy 
xma: ego tragicznie króla belgijakia 
go Alberta tuznamitowana z pałacu 
w Laaken plerwazy koncert radiowy 
na cześć królewskiej małżonki Elż- 


bies Koncert ten słocnany był 
pracz nielicznych jeszcze padów- 
czan  radlcamatorów, słuchających 


przewc nie tylko sygnału czasu, na 
dawanego drogą radlową z wieży 
Eiffla w Paryżu. Dla koncertu tega 
wykorzystano aparturę, jaka prne 
atalowana została z inicjatywy krá 
la Alberta dla bezpośrelniego kon- 
taktowania alg z koleniaini belgij- 
sklmi w Kango. Na program tego 
historycznego koncertu złożyly się 
popularne arie „Tosci* i „Rigolel- 
la", występy orkiestry, golo na key 


lofomie t okarynie oraz hymn naros 
dowy francuski i belgijski. Na za- 
kończenie koncertu odegrano znaną 
piosenkę belgijską „Wazędzie dolrza 
mle w domu najlepiej”, sławiącą 
urok życia rodzinnego. Pierwsze 
teksty tej plosenki mą dziś sygna- 
lem radiofoni! belgijskiej. 

Należy zaznaczyć, że kierownik 
techniczny radiostacji w Laeken, 
która nadala ten pierwszy koncert 
radiowy p. Rajmund Braillard jest 
obecnie prezesem komisji technicz- 
nej Międzynarodowej Uni Radiato- 
nicznej | dyrektorem Centrum Kon- 
troi Technicznej w Brukseli. 


Radio warszawskie 


WYTOEEK, 28 marca 


6,30 Płeśń. 6.35 Gimnastyka 6.50 
Muz. (płyty). 7.00 Dziennik. 7.15 
Muz. (płyty). 8.00 Aud. dla szkół, 
11.00 Aud. dla azół. 11.15 George 
Scott-Wood — kompozytor, wirutoz 
1 dyrygent (płyty). 12. Hajnal 12.03 
Aud. połudn. 15.00 „Podróż na Mar- 
sa” — pog. 15.15 Skrzynka ogólna. 
15.30 Muz obiadowa. 18.00 Dziennik. 
1 wiad. gospodar. 16.30 Recital śpie- 
waczy Ignacego Dygaan. 16.50 Gno- 
jowce noszą twardy pancerz — pog. 
17.0 Utwory na fiet w wyl. Felik= 
sa Tomaszewskiego. 17.25 Targi Po- 
zmańakie. 17.35 „Z pieśnią po kra- 
ju“. 18.00 Audycja dla wsi. 18.30 
Audycja dla robotników. 18.00 Kon- 
cert rozrywkowy. 20.35 Auð. inform, 
21.00 W drugą rocznicę śmierci Ka- 
rola Szymanowakiego. 22,00 „Prze- 
chadzid ateńsxie": Rzetba heleni- 
styczna. 22.25 Recital fortep. Pawia 
Lewieckiego, 22.55 Przegląd prasy. 
23.00 Ostatnia wiadomości dzienni- 
ka, 23.05 Wiad. z Polski w jęz. nie- 
mieckim, 

WARSZAWA IL 14.00 Zespół Pa- 
wh Rynasa. 15.00 Koncert popular- 
ny z udz. Nelsona Eddy (płyty). 
16.00 Płyty: Franciszek Liazt. 16,40 
Wiad. sportowe í parę inform. 16.50 
Kecik listów: Gra na skrzypcach 
Jadwiga Zawadrka. 17.10 Przegład 
kulturalny, 17.35 Program. 17.40 
Muz lekka i taneczna (płyty). 21.03 
Muz, (płyty). 21.10 Eksperymental- 
ny Teatr Wyobraźni: „Wanda“ 
|Cypriana Kamila Norwida. 21.55 
Muz. lekxa i tan. (płyty). 22.59 Mu- 
zyka syf, Mendelssohna (płyty). 


ŚRODA, 29 marca. 
WARSZAWA I 6.30 Piaśń. 6.15 
Gimnastyka. 650 Muz (płyty). 
700 Dziennik. 7.15 Muz, (płyty). 
8.10 And. dla szkół. 11.00 „Legenda 
o áw. Kindze“ — słuchowisko dla 
driecL 12.00 Hejnał a Krekowa. 
12.03 Aud. potud. 1500 „Nasz kon- 
cert" —*áud. dla miodzieży. 15.25 
Pog. sportowa. 15.25 Muz. oblado- 
wa z Poznania. 16,00 Dziennk i 
Wiad. gospod. 16.20 O azkoleniu 
miodziejy Żeńskiej w nowych za- 
wodach przemysłowych. 17.00 © typ 
smłowiaka. 17.15 Knocert popularny 
(z Łodzi). 18.00 Aud. dla wel 18.30 
„Nasz język”. 1840 „Dyskutujmy*. 
18.40 Koncert rozrywkowy (ze Lwo- 
wa). 20.35 Aud. inform. 21.00 Kon. 
cert chopinowaki w wyk. Henryka 
Sztompki. 21.30 Fragment z niewy- 
danej powieści Karola Szymanow- 
skiego. 21.50 „Sen Gerontiusa* — 
fragm. oratorium Edwarda Eigara. 
22.55 Przegląd prasy i dziennik. 


WARSZAWA IL 14.00 Kwartat 
Schrammiowski Wiktora Tychow- 
skiego. 15.00 Na różnych tnstrumen 
tach (płyty). 16.00 Utwory Karola 
Szymanowskiago (w drugą rocznicę 
śmierci kompozytora (płyty). 18.40 
Wiad. sportowe i Parę inform. 16.50 
Kecik solistów: Na flecie gra J. 
Głowniewski, 17.10 Pag. akt i społ. 
17.25 Życie kulturalne atellcy. 17.25 


Promem. 1740 Muz. lekka I tan. 
(pyty). 21.05 Muz. (płyty). 2110 
Eilat: „Religia 1 terrutra" 21.20 


Muz. lekka (płyty). 2157 Koncert 
symofnirzny (plyty). 22.30 Pieśni 
włoskie w wykonaniu Mfienałe Za- 
be.dy ~ Sumieltlego. 


Złóż grosz ofiarny 
na Pomoc Zimową 


Doroczne walne zebranie, to 
przegląd naszej pracy i naszych 
sit Przegłąd ten wypadł imponu- 
jaco. 

Zebranie zagaił tow. A. Ciałkosz, 
który jednocześnie objął! przewod- 
nictwo. Po wspomnieniu pośmiert- 
nym, poświęconym zmarłym towa- 
rzyszom, tow. A. Clolkosz w dluż- 
szym referacie przedstawił sylua- 
cję polityczną w związku z obec- 
nymi wypadkami na terenie mię- 
dzynarodowym. Następnie złożył 
sprawozdanie z działalności O.K.R. 
P.P.S. 

Po dyskusji tow. Jura Imieniem 
komisji rewizyjnej postawił wnio- 
sek udzielenia absolutorium ustę- 
pującemu O.K.R. P.P.$. Tow. Cy- 
ranklewicz zakończył dyskusję, 

Do O.K.R. P.P.S. weszli towa- 
rzysze: Bocian, Bator, Cekiera, 
Ciotkosz, Ciolkoazowa, Cyrankie- 
wicz, Czerwieniec, Flacht, Fior- 
kow, F. Groas, Łachecki, Łopatow- 
ski, Nowakowski, Mastek, Pajdak, 
Rzeźnik, Żuławski Jako zasiępcy 
towarzysze: Bomba, Erkler, Flor- 
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KRONIKA KRAKOWSKA 
P.P.S. ZWYCIĘŻA 


Doroczne Walne Zebranie krakowskiej P.P.S- 


kow jan, Horosin, Krówka, Mu- 
rzyn, Bysłewicz, Fryc, Statter, Wa 
ligóra; do komisji rewizyjnej to- 
warzysze: Jura, Laszczyk, Kuba- 
nek, Wardęga; do sądu partyjne- 
go: towarzysze Karton, Kuczara, 
Peltar, Pelzling, Rosenzwelg. 

Pa przyjęciu szeregu wniosków 
walne zebranie uchwalilo następu- 
jącą rezolucję: 

„Walne zebranie 
P.P,S. w Krakowie 

a) potwierdza całkowicie do- 
tychczasową taktykę klubu rad- 
nych miejskich P.P.S, į; wyraża 
mu uznanie za okazaną rzetel- 
ną troskę o dobro miasta i sama 
rządu demokratycznego, 

b) stwierdza, że wylączną wi- 
nę za ciężki cios, zadany ostat- 
nio samorzadowłi m. Krakowa 
ponosi kolo radnych O.Z.N., któ- 
rego dotychczasowe postępowa- 
nie w Radzie miejskiej jest urą- 
gowiskiem z wielkiej myśli kon- 
solidacyjnej, 

c) domagr się rozpisania no- 
wych wyborów do Rady miej- 


członków 


Walne Zgromadzenie Oddz, |-Budowlanych 


w Krakowie. 
CENTR. ZW. ROB. PRZEM. BUD. DRZEWN. CERAM. 
I POKR. ZAWODÓW W POLSCE 


odbędzie się w dniu 2 kwietnia 
b. r. w sali Domu Górników, Al. 
Krasińskiego 16, a godz. 9-tej 
przed poł. W razie braku komple- 
tu zebranie to odbędzie się w dru- 
gim terminie o godz. 9.30 przedp , 
bez względu na ilość zebranych, i 
wszystkie uchwały prawomocne, 

Porządek dzienny:  Zagajenie. 
Wybór przewodniczącego Walne- 


go Zebrania. Odczytanie protoku- 
łu z ostatniego Walnego Zebrania 
4. Sprawozdania: a) Z działalno- 
ści Zarządu, b) Sekrelariatu, c) 
kasowe, d) komisji rewizyjnej. U- 
dzielenie absolutorium ustępujące 
mu Zarządowi. Wybór nowego 
Zarządu. Wolne wnioski. 


Zarząd Oddziału 1. 


Alikanci adwokaccy przeciw ghettu 


Odbyło się w Izbie Adwokackiej 
w Krakowie walne zebranie Sto- 
warzyszenia Aplikantów Adwokac 
kich Okręgu Sądu Apełacyjnego 
w Krakowie, przy licanym udziałe 
czionków oraz w obecności dele- 
gata Rady Adwokackiej, wicedzie- 
kana adwokata dr. Marekowskle- 
go. 
Po wyborze prezydium zebrania, 
w sklad którego weszli mgr. Slark 


jako przewodniczący oraz mgr. 
Warenhaupt i mgr. Kalmus, jako 
cztonkowie, ustępujące władze 


złoży:a sprawozdania ze swej dzia 
łalności, poczym rozwinęła się dy- 
skusja nad obecnym palożeniem 
aplikantów adwokackich. 

W dyskusji zabral głos również 
wicedziekan dr. Marekowski, któ- 
ry w dłuższym przemówieniu zo- 
brazował obecną sytuację w ad- 
wokaturze, oraz przedstawił wido- 
ki na przyszlość, w szczególności 
jeżeli chodzi o aplikantów adwo- 
kackich. 

W dalszym ciągu obrad walne 
zgromadzenie uchwaliło przez akla 


inację kategoryczny protest prze- 
ciwko bezprawnej uchwale war- 
szawskiej okręgowej Rady Adwo- 
kackiej, na podztawie której wpro- 
wadzone zostalo ghetto dla apli- 
kantów-żydów na seminariach. 
Walne zebranie powzięło następnie 
rezolucję, wyrażającą solidarność 
z kolegami w Warszawie, Ładzi 

Lublinie w walce o ich słuszne i 
należne prawa. Poza tym uchwa: 
lono zwołać Ogólnopolski Zjazd 
aplikantów adwokackich w Krako- 
wie. Następnie wybrano nowy za. 
rząd Stowarzyszenia. 


„Brunatni ludzie” 


Odczyt na ten temat wygłosi lite 
rat M, Boruchowicz, we wtorek, 
dnia 28 marca b. r. o godz. 19.45, 
w lokalu Związku Zawodowego 
Pracowników Umysłowych, Kra- 
ków, ul. Sławkowska 6, 1 p. 

Wstęp wolny. 


PE Z 


Kronika Bielska- 


Biiłej i okolicy 


Bała, Komorowictka 4 
Co na to pan starosta? 


Instytucja zastępcza Funduszu 
Pracy w Bialej od jesieni 1938 r. 
znajduje się pod zarządem wy- 
dziatu powiatowego, którego prze- 
wodniczącym jest p. starosta dr. 
Alberti. 

Tą drogą bezrobotni apelują da 
p. starosty, by zechciał zająć mię 
niedomaganiami tej instytucji. 
Przede wszystkim nie ma tam po- 
czekalni. w dniu wypłat zasiików 
są formalne ogonki na ulicach, a 
bezrobotni całymi godzinami mu- 
szą wyczekiwać w przeciągu ną 
wypłatę, która odbywa się przy 
jednym okienku. 

Wreszcie muszą czekać całymi 
miesiącami na przyznanie im za- 
siiku. Mamy do zanotowania taki 
fakt: pięciu bezrobotnych z Kóz 
z józefem Wawokiem na czele po 
upiywie 13 tygodniowego wycze- 
kiwamia zwróciło się dnia 20 marca 
b. r. do dyrektora Wojewódzkie- 
go Biura Funduszu Pracy, by ze- 


Redaktor JERZY CESARSKI 


chciał ich sprawę przyznania za- 
sitku wreszcie załatwić, P. dyrek- 
tor odręcznie odpowiedzial im, że 
dnia 11 marca b. r. książki zasił- 
kowe zostaty wysłane dó wydzia- 
łu powiatowego. 

(dy zainteresowani bezrobotni 
dn. 24 marca b. r. zwrócili się do 
instytucji zastępczej tegoż wy- 
dziaiu powiatowego z zapytaniem, 
kiedy otrzymają zasilek — i oka- 
zali wspomniane pismo, urzędnik 
przez okienko odpowiedział krót- 
ko: Nie ma książeczek, pism ta- 
kich mamy dosyć — i zamkną! 
akienko. 

Bezrobotni dalej wyczekują na 
zasiłek, Ciekawi jesteśmy, jak to 
urzędy pośrednictwa pracy wyo: 
brażają sobie egzystencję bezra: 
botnych, którzy w listopadzie 
1938 r. zarejesirowali się, a w mar 
cu 1939 r. jeszcze zasjłku ©% 
otrzymali. O kochana biurokracjo! 


skiej w Krakowie i wzywa całą 
ludność Krakowa dó postawie- 
nia ugrupowań monopartyjnych 
z OZN-em na czele w nowych 
wyborach poza Radą miejską i 
do wybrania socjalistycznej więk 
szości Rady miejskiej”. 
Zebranie zakończono odśpiewa- 
niem „Czerwonego Sztandaru" 
okrzykiem na cześć P.P.S. 


Kiedy uslyszycie niedługo taki 
apel od kwestarzy Pomocy Zimo- 
wej — nle pozostańcie nań glusi 
i obojętni. Każdy datek przyczyni 
się do zwiększenia funduszu, prze- 
znaczonego na dar wiełkanocny 
dla dzieci ubogich. 

— Tak, niechaj nikt nie odwra- 
ca giowy, nie zasiania się gazetą, 
nie pochyla się w kawiarni nad sto 


illikiem, gdy zjawią się w dn. 2.IV. 


kwestujący na ten cel. 


|" şo 


Melody panów z „Polskiedo Zw. Zawod.” 


Pisemko suchotnicze „Swiat Pra 
cy", organ ozonowego „Polskiego 
Związku Zawodowego”, w nume- 
rze z dnia 15 marca b. r. zamie- 
ściło. artykuł p. t. „Kweslia bez. 
robocia w bieżącym sezonie". Ar- 
tykuł ten ta stek bzdur i nonsen- 
sów. Autor znalazł kapitalny spo- 
sób rozwiązania bezrobocia przez... 


„złamanie socjalizmu“ i „możno- 
ści wykorzystania robotników 
przez demagogów"(!). Panowie 


ci przypisują sobie zasiugę, że ro. 
boty publiczne w Krakowie zosta- 
ły wcześniej rozpoczęte, niż w la- 
tach poprzednich, no, i chwalą się 
na swój sposób. 

Ponieważ „cel uświęca środki”, 
nie dziwimy się wcale, że panowie 
z P.Z.Z, obrali sobie za cel na- 
paści swych klasowe związki za. 


|wodowe za ich uczciwą pracę w 


celu ulżenia doli najbardziej upo- 
$ledzonych przez kryzys ludzi, 
Wszystkim są znane starania 
związków klasowych i akcje, pro- 
wadzone w kierunku wygrowadze- 
nla pelnego tygodnia czasu pfacy 
i pdowyżki zarobków na robołach 
publicznych. Mogą to stwierdzić 
władze administracyjne i Fundusz 
Pracy, które do postulatów bez- 


robotnych, zrzeszonych w klaso- 
wym związku, odniosły się jak naj 
życzliwiej ì robią co mogą w gra- 
nicach swoich możliwości, które, 
niestety, są bardzo skromne. 

Panowie z „Polskiego Związku” 
mają tupet pisać brednie, ale nie 
chodzi im wcale o to, aby tym nie 
szczęśliwym bezrobotnym pomóc, 
bo to jest zadanie bardzo trudne 
d niebezpieczne dla P.Z.Z.; wszak 
mogliby się narazić swym moco- 
dawcom. 

Bezrobotni najlepiej ta wszyst- 
ko aceniają i wiedzą, gdzie zna- 
leżć oparcie | pomoc. Mocno to 
gniewa panów z P.Z.Z., że mimo 
ich przywilejów bezrobotni nie 
chcą garnąć się pod ich „opiekuń- 
Gze" skrzydła i nie chcą siuchać 
g'upich frazesów, Bezrobotni chcą 
pracy i chleba. 

Tak oto przedstawia się praca 
„Polskiego Związku Zawodowe. 
go". 

Chcielibyśmy, aby cl najmici re- 
akcji zwalall publiczne zgromadze 
nie bezrobotnych, tylko bez spe- 
cjalnej „opieki“, Włedy szczerze 
ze sobą pogadamy, 


Bezrobotny. 


W procesie konfidentów i paserów 
zeznają ostatni Świadkowie 


W sobotę sąd zakończył prze- 
słuchiwanie świadków dowado- 
wych. 


M, In. zeznawał świadek Eliasz 
dnsier, urzędnik Tow, asekuracyj- 
nego, w związku ze sprawą kra- 
dzieży futer u Sterna, 


Świadek ten zeznał, że na drugi 
dzień po kradzieży zatelefonowa: 
do niego adw. Mendler, pytając, 
czy niejaki Stern jest w Towa- 
rzystwie ubezpieczony. Po otrzy- 
maniu potwierdzającej odpowiedzi 
Mendler powiedział mu, że są 
możliwości odzyskania tych rze- 
czy, jednak to będzie kosztować. 


Na pytanie Mendler podał, że 
może to kosztować od 1000 do 
1200 zł. Świadek porozumial się 
« centralą, poczym telelonicznie 
zawiadomił Mendlera, że Towa 
rzystwo pójdzie na jego koncep- 
cię. Gdy Mendler zgłosił się u nie- 
go z Hocheiserem, świadek uprze- 
dzi! Mendlera, że bez policji tego 
nie będzie móg! zrobić, na co Men- 
dler oswiadczył, że policja będzie 
o tym poinformowana. Świadek 
nie pamięta dok:adnie, czy wtedy 
wypiacił 500, czy 700 zł. I tego 
dnia wieczorem został zawiado- 
miony, że futra już są, aby przy- 
szedł do wydziału śledczego je 
obejrzeć. Świadek dodaje, że To- 
warzystwo ogóiem wypłaciło na 
ten cel okoo 1000 zł. 

Dalszy świadek Eliasz Lesler, 
dyrektor tego Towarzystwa ubcz- 
pieczeń, zeznaje, że sprawą odzy. 
Skania futer Sterna nie interesował 
się i zaprzecza twierdzeniu osk. 
Mendlera, jakoby w związku z od- 
zyskaniem futer Sterna, mial mu 
zbonifikować jakąś składkę ubez. 


owrót o świcie" i „Prze 


ATLANTIC: „Subretka" 1 
wie z towarzystwa”. 
STELLA: „Dlabły wybrzeży”. 
PROMIEŃ: „Bohaterski patral”. 
AWIT: „Biały murzyn”, 
SCALA: „Wielki walc". 
„Trzy serca”, 
Krzyk ulicy”, 


„Pano- 


UCIECHA: 


pieczeniową,  Bonlflkację kle- 
dyś zastosował, jednak — jak 
świadek stanowczo stwierdza 
— mie pozostawała w żadnym 
związku z tą sprawą. 


Karol Singer, urzędnik Tow. 
„Orzel“ zeznawał w sprawie kra- 
dzieży u Horowitza. W związku 
z tą kradzieżą zg.osił się, po od- 
zyskaniu rzeczy, osk, Tosza i za- 
żądał zwrotu 15 zł, tytulem ko- 


sztów, które zostaly mu wyp!aco- 
.. 


Świadek Anna Woźniak zezna- 
p, że swego czasu przynieśli do 
je] młeszkania srebro 1 ubrania 
niepaki Slasik i Maria Ołesiak, 
proponując kupno. Ponieważ zna- 
jemy jej, Klimek, powiedzial, że 
o ile da niej takie rzeczy przynieśli 
by, to żeby je zatrzymała i zawia- 
domiia go, świadek zatrzymała 
rzeczy, a później Klimek wręczył 
jej za to 40 zlotych. 


Wobec sprzeczności w zezna- 
niach tego świadka z zeznaniami 
u sędziego śledczego, przewodni- 
czący upomina, że za fa'szywe zę- 
znanie może być paciągnięta do 
odpowiedzialności sądowej. W tym 
miejscu prokurator żąda zaprzy- 
siężenia świadka, czemu trybunał 
sprzeciwia się, ponieważ świadek 
podejrzany jest o branie udziału 
w paserstwie, 


W dalszym ciągu zeznaje świa- 
dek, że rzeczy zabrał Klimek i za- 
niósł do wydziaru śledczego. Re- 
sztę rzeczy zeznająca zamiosła do 
wydziału śledczego i oddała osk. 
Micurowi, zaś część garderoby 
damskiej zatrzymała dla siebie, 
a oddała dopiero przy rewizji. 


Przewodniczący oświadcza, 
odstępuje akła z zeznań tego 
świadka prokuraturze, celem ści- 
gania za tałszywe zeznania. 


Świadek Felika Żbik, 
sł. śl., zeznaje, że młał poufne in- 
formacje w sprawie kradzieży W 
Fendlera. Dochodzenia prowadził 
osk. Micur, a kradzieży mieli do- 
puścić się Słasik, OHesiakowa i Ste. 
lański, 


że 


Walne Zgromadzenie członków 
Krakowskiej Spółdzielni Mieszkaniowej 


Odbyło się w Krakowie w do- 
mu Z.Ź.K. przy ul. Warszawskiej 
nr. 17, walne doroczne zgramadze- 
nie członków Krakowskiej Spół- 
dzielni Mieszkaniowej. 

Na powyższym zebraniu skladał 
obszerne sprawozdanie Zarząd 
Krakowskiej Spółdzielni Mieszka- 
niowej w osobach tow. tow.: Ba- 
tora, Piotrowskiego i Siatki, Po 
sprawozdaniu komisji rewizyjnej, 
której złożył tow. Karol Wrona, 
walne zebranie bez dyskusji przy- 
jęto sprawozdanie zarządu do za- 
twierdzającej wiadomości, wyraża- 
jąc votum zaufania zarządowi 
i radzie nadzorczej. 

Następnie walne zebranie wy- 
brato radę nadzorczą Krakowskiej 
Spóddzielni Mieszkaniowej na ka- 
dencję 1939 w następującym skła- 
dzie: Tow, tow.: przewodniczący 
Packan — prezes Zarz. GŁ Z.Z.K. 
w Warszawie, zast, przew. Cze- 
kański — prezes Zarz, Kola Z.Z.K. 
w Krakowie, sekretarz Stawarz — 
czł. Zarz. Koia Z.Z.K. w Krakowie, 
członkowie rady nadz.: Wrona 


Teatr miejsk 


W niedzielę 2 kwietnia a godz. A 
Antoniego Cwoj 


„TEMPER 


Bilety sprzedaje adm. „Naprzodu“, 
| blioteka TUR, ul. Sławkowska 12, 


Najsolidniej | najwykwintniej 
ubrać sig można jedynie 
W SALONIE KRAWIECHIM 


„ELEGANCKI PA 


paw. 4 Mawkawike 20 


1a. 120 
ji c 
-- Repertuar 


TEATR IM. SŁOWACKIEGO 
Wtorek, 28.11 „Temperamenty" 


"Wpsy do Szkół 
powszechnych 


Obowiązek szkolny w Krakowie 
jest powszechny. 

Podiegają mu od początku roku 
szkoln_go 1039-1940, wszystkie za- 
mleazkae w Krakowie dzieci w 
wieku od 7 do 14 lat, to jest uro- 
tremę w WE: 1004, IGUT, IFA 
1929, 1930, 1931 i 1932. 

W związku z tym podaję da 
wiadomości mieszkańców: 

1) Zapis dzieci rocznika 1932 do 
klasy I odbędzie się w dniach od 
29 marca da 2 kwietnia 1839 r. 
| Celem dokonania wpisu zgiaszą 
się radzice lub apiekunawie dzieci 
w kierownictwie najbliższej pu- 
blicznej szkoly powszechnej, przed 
kladając metrykę wzg:ędnie wy- 
ciąg metryki urodzenia oraz świa- 
dectwo szczepienia aspy. 

2) Dzieci rocznika 1933 nie bę- 
! dą przyjmowane do klasy | w pu- 
blicznych szkołach powszechnych. 

3) Zapis wszystkich innych dzie 
u, podlegających obowiązkowi 
szkolnemu, do klas II — VII, od- 
będzie się w tym samym czasie, 
w  kierownlctwach „ publicznych 
szkół powszechnych. 

4) Rodzice lub opiekunawie 
dzieci, podlegających zapisowi 
szkolnemu, jeżeli pragną zwolnić 
je od obowiązku szkolnego lub 


odroczyć uczęszczanie do SzKOLy, | fg, 


względnie kszta!cić je w szkosach 
prywatnych albo w domu — win- 
si wziać inopes saw Hook 
nego Miejskiego (ul. Podzamcze 
nr, 1) lub w najbliższej szkole od- 
powiednie pisemne zg:oszenia do 
idnla I maja 1939 r. 


Kraków, dnia 16 marca 1939 r. 
Inspektor Szkolny Krak. Miejski: 
(—) Dr. Marian Cichocki. 


1. Pb | zc 


Ogłoszenia drobne 


nych w Tarnowie, 
go 2 przy kinie „Apollo“ 
popołudniu. Lecznictwo fizykalne. 


mn 4. Kim pryzmy w 
chorobach skórnych | wenerycz- 
ul. Sowińskie- 
od 5—1 | cin Kamiński — fortepian. 23.06 Za 


kolejarz, Kraków, Pietrucha — pra 
cownik Monopolu  Tytoniowego. 
Bubisz — skarbnik Koła Z.Z.K. 
w Kr. Plaszowie, Bomba — pra- 
cawnik fabryki Solvay, Sikora — 
skarbnik Koła Z.Z.K. Kraków, 
Świerkosz — skarbnik Zarz. Gt. 
Z.Z.K. Warszawa. 

Rada nadzorcza wyłoniła komi- 
cję rewizyjną w osobach: tow. tow. 
Karol Wrona — kolejarz z Krako- 
wa, Józef Pietrucha — Kraków, 
Ignacy Bubisz — Kr. Płaszów. 

Zarząd pozostal w tym samym 
składzie w osobach: tow. tow. Ba- 
tora, Piotrowskiego I Slatki. 

W dalszym ciągu wahe zebranie 
uchwaliło „Regulamin samorządu 
mieszkańców Krak Spóździełni 
Mieszkaniowej”, jak również „Re- 
gulamin przydziału mieszkań". We 
wnioskach i interpelacjach cz:on- 
kowie zebrania poruszyli rozmaite 
kwestje, dotyczące warunków mie- 
szkaniowych, na które udzielil wy- 
czerpujące į odpowiedzi tow. Ba- 
tor. 


i dla T. U, R. 


wiecz. odegrana będzie komedia 
jdzińskiega p. t 


AMENTY" 


ul. św. Tomasza 11, I p. of. i Bie 
lp. Ceny od 60 gr. do zł. 2.50. 


'Radio krakowskie 


WTOREK, 28 marca 
6.57 Pieśń „Witaj, Gwiazdo Mo- 
rza. 8.10 Muzyka (płyty) oras win» 
domaści bieżące. 11.15 Georga Scott- 
| wacd, kompozytor, wirtuoz 1 dyry- 
l gent (płyty a Warszawy). 14.00 Mu- 
zyka obiadowa (płyty). 14.50 Od 
czytanie programu na dzień następ” 
ny. 14.55 Wiadomosci gospodarcza. 
16.15 „Czy wiecie, że...” — w apr. 
dr. Jana Reguły. 18.00 VI audycja 
z cyklu „Sanaty skrzypcowa W. A. 
Mazarta*. Wykonawcy: Stanisław 
Mikuszewski (skrz.), Adam Kopy- 
cińnki tfort.). 22.55 Lokalne infor- 
macje. 23,04 Zakończenie audycji. 
ARODA, 28 marca, 

8.57 Pieśń „Witaj Gwiazda Mo- 
rza”, 8.10 Muzyka (płyty) oraz wia 
domości bleżące. 11.25 Z twdrczości 
L. v. Beethovena (płyty). 14.00 Mu- 
zyka obiadowa w wyi orkiestry 

. Rozgłości Katowickiej pod dyr. Jas 
rosława Leszczyńskiego (5 Kato- 
wle). 14.40 Odczyt p. t: „Przyszłość 
samorządu w Polsce" — wykł dr. 
m Czuchajowski, 14.50 Odczyt pro- 
gramu na dzień następny. 14.55 
Wien mka gzzierym ACO „2o 
.. o wampime ia pm m 
pozytorów polskich w wyk. Wiłmy 
Poraj - Różyckiej (mzsapr.), przy 
fort. Wacław Geiger. 18.30 „Naaz 
jezyk“ audycja w opr. dr. M. Matec- 
jdego, prof. U. J. 21.50 Muzyka 
poci i do matiz] 


Stop !! Wiosna !l 

Ubrania męskie, zarzutki gabar- 
|dynowe i materialne już od zł. 40, 
| płótninki w zł. 12.50, tylko w Kra- 
| kowskiej Centrali Odzieżowej, ÆRA- 
KÓW, Krakowska 4. 

Tamża wielki wybór mundurków 
szkolnych. 

Uwaga na adrea. 


Radio śląskie 


WTOREK, 24 marca 


.30 „Dzień dobry“. 6.30 Program 
na dziś. 11.15 George Soott-Wood— 
| kompozytor, wirtuoz i dyrygent (pły- 
w e Wwy. se Wódek gw 
Ma Kami tma 
[1435 „Szwaczyna u Dorctkt" — 
laudycja dia dziect w opracowaniu 
[Cioci Heli. 14.55 Wiadomości bieżą- 
ce i giełda. 15.15 Gawęda a litera- 
turze — prof. Alfred Jeaionowaki. 
18.00 „Zagłębie Dąbrowskia ma 
głos". 18.15 Nowości z płyt. 18.25 
Nosia z pły. IŁ Wio 
„portowa TEM Womymai Maducy 
23.05 Zakończenie programu. 
| RODA, 29 marca. 
| 6.30 „Dzień dobry” — wesoly nem 
l taż płytowy. (.30 Program na diš 
AASS Ape « najpiękniejszych opar 
wyr 14% Waszka .=. 
« wykonaniu Orkiestry Rozgłośni 
Katowickiej pod dyr. Jarosława Le- 
arczyńskiego. 1440 „Piękna ziemi 
zaolziańnkiej" — pogadanka dla 
młodzieży — wygłosi Agnieszka D4 
browolaka. 14.50 Wiadomości bleżą- 
ce | gielda. 18.00 Koncert popular- 
ny. Wykonawcy: Wojciech Smyk — 
rożek angielski, Aleksander Brachoc 
ki — forteplan. 18.25 Wind. 
we. 18.30 „Nasz język". 2150 „Z 
życia gospodarczego Sląnka. Badi 
nia nad handlem śląskim" — pog 
danka Stefana Gintera. 22.00 Kon- 
cart popularny. Wykonawcy: Orkie 
stra Rozgłośni Katowickiej pod dyr. 
Jaroaława Leazczyńnkiego Oraz Mar 


kańczenie programu. 


Odbito w drukarni Sp. Nakladowo - Wydawniczej „Robotnik“, Warszawa, Warecka 7. 


